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CENA PRENUMERHY: 

- WŁ OD Z I: 

Kalendarzyk tygodniowy. 

Sob. Sw. Łukasza. 

~iedz. św . Piotra z .U. 
Poniedz. Św . Ireny. 
Wt.orek 8w. lJrszuli P. 
Śrcdi\ św. Korduli. 
Czwart. św. Se\Veryna. 
Pia.t Sw. Rafala A. Rocznie rb. 8 k. -

Pófroez. " 4 n -

Kwartal. " 2 " -
Miesięcz . " - " 67 Wschód: "· 6 ir.. 33 

Zachód: tz 4 m. 58 
Odnoszenie 10 k. m. Dl. dnie\: g. 10 m. 25. 

Egz. poj edyńczy 5 k. l•m!!-Bl8!!!!!~?"'J!MD%!!!1&1DAll•„ 
Z przesyłką pocztową: 

Rocznie rb. 10 kop. -
Pólrocznie n 5 
Kwartalnie 2 " 50 
Miesięcznie " 85 

Redakcya 
w ŁODZI, 

ul. Plotrkow1k1 ft Ili. 

.M telefonu 593. 

• 

Rok U. , 

Sobota, dnia 5 (18) października 1902 r. 

1Cantory1 własny w Warazawie, Wspólna 32; w Pabianicach u p. Teodora Minke; 
w Zgierzu u p. lkierta. 

CENA OGLOSZEN: .N 11 des lane" na 1-szej stronicy 50 kop. za wiersz. Zwyczajne ogłoazenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego 

miejsce. Małe ogłoazenia po 11/ 2 kop. od wyrazu (dla poszukuja,cych pro.cy po 1 kop.). Reklamy i Nekrologie po 15 kop. za 

wiersz petitowy. ARTYKUŁY bez oznaczenia honoraryum Redn.kcya uważa za bezplatne: rękopisów drobnych nie zwraca. 

Numer dzisiejszy składa się 

nic. 
• 10-ciu str•· I 

====================~1 cd 

MAGAZYN 1 :r; 
1f 

Stani~ławy Ho[ój~ti~j ! 
:r; 
cd 
N 
flJ 
'
cd 

poleca 8wieży wybór kapeluszy od najskromniej
szych do najwykwintniejszych oraz halek, bluzek 

i sukienek dziecinnych. 
Dzielna 19. 13U-2 - 1 

NA PENSYI 4 KLASOWEJ 
z penayonatem i klasami · 

przygotowawczemi 

Zofii z Baderów Lihiszowskiej 
UL. PIOTRKOWSKA 28. 

Zapisy uczenie przyjmują się codziennie do 
wszystkich klas. 1137 -20-16 

KSIĘŻY MŁYN 
Przędzalniana X2 64. 

W niedzielę dnia 19 października 1902 r. 
o godzinie 5 popoludniu, 

Wieczór tańcujący 
na któ ry zaprasza J1fę gości. 

Ś·widwiński. 1236-2-1 

Rozkład pociągów. 

12.43, 3-05*, 6.02**, 7.28. 

3: 

„„... .._Hi.._„.„""~ 
Ł. J. BORKOWSKI 

ot\Yorzył w dniu I października 1902 r. w Łodzi, przy ul. 

WĘGLOWEJ J\fg g, 

Skład węgli kamiennych 
oraz biuro sprzedaży żelaza, blach, rur kutych, belek żelaznych I cementu. 

134'?-8-l 

--,------~~-------
ZAl WIAD OMIE N IE. 

Niniejszem podaje się do wiadomości publicznej, że na zasadzie 
zezwolenia kuratora Warszawskiego okręgu naukowego, od dnia 15 
października zostaJ'.a otwarta 

Prywatna jednoklasowa ogólna szkoła 
W lodzi, przy ul. Wólczańskiej N'! 18. I 

___ ,,,,,,,,,,,,,,,,,,,,, 
Wyohodzą z Łodzh o godz. 12.31, 6.U''*, 7.12•, I 
Przyohodz19 da Łodzh o godz. 3.09, 5.0&, •••• „.... •••••••••. ~6'~-

8.06*, 9.32, 10.25"*, 3.52, 5.03, 8.22*, 11.02**. -

Uwagi. Godziny wydrukowane tłustym drukiem w:; W niedzielę dnia 19 października r. b. 
óznaczają czas od 6 wieczorem do 6 rano. I! ~ ~ _ 

Pociągi, oznaczone*, nie mają bezpośredniej komu- W ~aiI• =ma OIJLee:ir--to~e~ 
nikacyi z Warszawą; pociągi, oznaczone **, sluzą dla IJ! 
bezpośredniej komunikacyi .Lódż - Warszawa" b e z IJ! 
przesiadania się w Koluszkach. .a 

w niedziele, awi.ta i dni galowe kursują ... 

pociągi komunikacyi miejscowej: .N! 22 odchodzi z Lodzi 9' 
o g. 8 m. 34 rano, przychodzi do Koluszek o g. 9 m. 38 lit 
rano; Mi 23 odchodzi z Koluszek o g. 8 m. 48 wieczo- • 

rem, przychodzi do Łodzi o godz. 10 wieczorem. I! 
--·-· Il 

OD ADMINISTRACYI • 

• • 

odbędzie się tylko jeden 

Słynnego pianisty E;ugeniusza D'Alberta. Ogłoszenia do bież~1:ego numeru prz1jmuj e 
administracya „Rozwoju ' do godziny ll·eJ rano, 
nekrologi do godz. 3-eJ po południu. Ogłoszenia, 
podane po wyżej oznaózonych godzinach, będf! 
umieszczone w numerze dnia nast~pnego. 

!-I Bilety s; do nabycia ~ K. M. Sch1·odera, Piotrkowska 81. 
• l:ł34-3-1 " 

W niedziele i święta admmistracya 
knięta. 

zam- •>1'1'9tlłlli6'lt~8'1JIJlla.•ll•~ll•1t1J• „„ • •••••• 
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K.ALENDARZIK TKRllllNOWY. 
Jutro. 

IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Ziemowita. 
TEATR VICTORIA. O godz. 3 po pot. .Teresa Ra

quin" dramat przerobiony z pow. Emila Zoli; o godzinie 
8 wieczorem: .Pieśniarze," sztuka Andrzeja Marka. 

KONCERT E. <l'Alberta w sali koncertowej przy ul. 
Dzielnej. 

Poniedziałek. 

IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Budzislawy. 
TEATR VICTORIA.. Przedstawienia niema. 
KONCERT tow. muzycznego w sali koncertowej przy 

ulicy Dzielnej. 

Wspomnienia historyczne. 

Niedziela, 19 paździm·nika. 
1813 r. Zgon ks. Józefa Poniatowskiego pod Lipskiem. 

-:-:-:-

Miejscowa. 
Wystawa hygieniczno-spożywcza. Na wczo

rajszem potiiedzeniu komitetu organizacyjnego 
wydziału dochodów niestałych p:zy Pogotowiu ra
tunkowem wysłuchano relacy1 dr. Ksawere
go Jasińskiego w przedmiocie dany~h, niezbęd-
11ycb do szczególowego . oprac?wama p~·ogramu 
wystawy hygiemczno-spozywczeJ w Łodzi. 

Nastepnie, po ożywionych ror.prawach okre
ślono w głównych zarysach cel i zakres projek
towanej wystawy, która mieć będzie charakter 
podwójny: naukowy i pr\lk.tyc_zny. 

D z i a ł n a u k owy będzie miał ua celu 
zapoznanie szertizych kół publiczności . z hygieną 
żywienia, więc z. doborem produktów 1 ~acyonal
nem przyrządzamem potraw, z urządzemem wzo
rowej kuchni hygienicznej, z dyetetyką przy 
uwz~lednieniu głównie żywienia chorych i odży
wia;ia· dzieci, wreszcie ze znaczeniem różnych 
preparatów chemicznych. . 

D z i u ł p r a k ty c z n y ma na widoku 
zapoznanie ogółu z wytwórczością. krajową na 
polu kulinarnem i spożywczem, w celu po'iudze
nia przez spólzawoduictwo wystawców do do
skonalenia swych wyrobów w kierunku zdrowot
ności pokarmów. 

Projektowaną wystawę zaproponowano po-
dzielić na następujące sekcye: 

I. Naukową. 
II. Produkty spożywcze. 
lll. Przetwory. 
IV. Pomocniczą (naczynia i zastawy). 
Wreszcie dla szczegółowego opracowania ce-

lu i zakresu projektowanej wysta_wy wybrano 
podkomitet w skład którego weszli: pp. dr. Ser
kow!lki Ks~ Jasińl>ki, L. Przedborski, Wł. Pin-
kus ~raz p. Br. Chojnowski. Podkomitet 
ten zobowiązał się pracę swoj~ przedsta-
wić komitetowi organizacyjnemu na następnem 
posiedzeniu Vf czwartek przyszłego tygodnia. 

Wreszcie komitet jednogłośnie zaprotiił na 
swego członka p. Karola Kozłowskiego z. prośbą 
o jego pomoc w pracac~ około urzą~zen~a. pro
jektowanej wystawy 1 dop~owadz~ma Je) do 
skutku oraz powołał na drugiego wiceprezesa p. 
Bronisława Chojnowskiego, na sekretarza zaś 
komitetu p. Stanh~ława Łąpińskiego. . 

O doniosłości projektowanej wystawy pisa-
liśmy już poprzednio: . · 

Tu też nie wątpimy, że wszys~y ludzie do
brej woli bez wz~l~du . n.a stan~w1::1ka, w czem 
kto może usiłowama Je] orgamzatorów poprą 
gorliwie, nie żałują? ~ni. osobist!ch trudó~, ani 
c11asu dla urzeczyw1stn1ema projektu, muJącego 
na celu polepszenie warunków racyonnluego ży
wienia szerokich mas ogółu. 

Chrześciańskie tow. dobr. Wczoraj o godzi
nie 8.\- wiecz.orem w domu przytułku starców i 
kalek- odbyło się posiedzenie zarz~~u chrześciań
skiego towarzystwa do~roczynnośc1, w celu roz
waiania kilku spraw bieżących. Przedewszyst
kiem odczytano prośbę zarządu drugiej oehrony 
dzieci~cej o .zorgani~owanie widowiska na 1;ze~z 
tej in8 tytucy1 w dniu 22 b. m. w teatrze Selli
na. Zarząd postanowił poczynić u włndz o~po
wiednie starania. Rozpatrzono przedstaw10ny 
przez technika ubezpieczeniowego p. Kuopfo ra-

chunek za sporządzenie szacunku technicznego bu
dynków schroniska dla obłąkanych wraz z wil
lami mieszkalnemi w Kochanówce, wynoszący 
208 rb. 97 kop. po potrąceniu 20% na rzecz to
warzystwa i postanowiono prosić tegoż p. Knopfa 
o wyjednanie zatwierdzenia kosztorysu technicz
nego u władzy wyższej. Dalej odczytano list 
zarządu Lutni łódzkiej, zawiadamiający, że 
pomienione tow. śpiewacze pragnie wystawić 
„Halkę' Moniuszki na korzyść schrouiska w Ko
chanówce. Zarząd postanowił wyrazić serdeczne 
podziękowanie tow. śpiewaczemu „Lutnia" i za
komunikować, iż podjęte będą starania u wladzy 
wyższej, aby uzyskać pozwolenie na dwa wido
wiska opery „Halki'': jedno na rzecz Kocha
nówki, drugie zaś na powiększenie funduszów 
towarzystwa dobroczynności. Następnie na sto
le obrad znalazł się przedstawiony przez komi
tet zabaw projekt bazaru gwiazdkowego. W za
sadzie zgodzono się na urządzenie, wzorem lat 
dawnych, projektowanej zabawy i w tym celu 
uchwalono poczynić kroki n p. gubernatora piotr· 
ko wskiego. 

W toku obrad odczytano protokuł komitetu 
domu starców i kalek komunikujący, że na miej
sce p. Edmunda Stephanusa, który dobrowolnie 
złożył lilwój mandat prezesa, pow-0łauo p. Gu
sta.wa Peysera. 

N a wniosek jednego z członków komitetu, 
który zwrócił uwagę, ażeby do schroniska dla 
obłą,kanych w Kochanówce nie wchodzily osoby 
obce, ponieważ to wpływa szkodliwie na prze
bieg leczenia chorych, postanowiono, ażeby od
wiedziny chorych odbywały się nie inaczej, jak 
za każdorazową zgodą naczelnego lekarz;•. 

\V dah1zym ciągu zaj~to się ułożeniem tnk~y 
dla chorych, przyjm11wanycb do schrohitika ~ dla 
obłąkanych. Taksa ta przedstawia się w sposób 
następujący: 1) Biedni mieszkańcy Łodzi ze sfe
ry roboczej płacić będą rio 10 rubli miesięczuie. 
2) Prucownicy zakładów fahrycznyth, które zade
klarowały ofary, opłacać będą po 15 rnbli mie
sięcznie, zaś pracownicy fabryk, które podobnych 
ofiar nie złożyły, obowiązani będą płacić po 
20 rubli miesięcznie. 3) Dla mies·t.lrnńców zamiej
scowych ustanowiono zapłat~ po 25 ruhli mie
sięcznie. 4) Zamożni obywatele Łodzi, umieszcze
ni w ogólnej sali schroniska, płacić będą po 
30 rubli miesięcznie; zaś w oddzielnym pokoiku 
po 45 rubli rnie~ięcznie. Chorzy z pośród tych 
obywateli, pragnący korzystać z <l wóch pokojów 
w odd·delnym pawiloniP, płacić będą po 75 rubli 
miesięcznie wraz z obsługą i wszelkiemi wygo
dami. 

Nakoniec postanowiono przyjąć do domu 
starców i kalek 2, i do schroniska dla obłąka
nych również 2 osoby. Jedna z tych ostatnich 
płacić ma po 10 rb., druga zaś po 45 rb. mie
sięcznie. 

Z sekcyi technicznej. W dnin wczorajszym 
p W ag ner wypowiedziat dwa refern ty. „O ko
lejce wi::izącej" i „O turbinach parowych llat
teuu". Rozw:ij kolei elektrycznych i parowych 
w Niemczech każe wymyślać coraz nowe arte
rye komunikacyjne, przeprowadzane w mniej 
lub więcej oryginalny sposób. Tramwaj, prowa
dzący z Berlina do Treptowa przechodzi np. 
w tnnelu zrobionym pod Sprf'ą tylko po to, nby 
z..Lkreśli wszy po za rzeką łuk, powrócić z po· 
wrotem tymże kanałem. Jetit to rzeczywiście 
oryginalnie i z dokładnością wykonana rol.Jota. 

W Elberfeldzie wydano 16 milionów marek 
na zbudownnie kolei elektrycznej wiszą<'ej, któ
rej podstawy okraczają idącą spodem rzekę. 
OgromnY. ruch pasażertiki i podobno nawet 
ogromne odsetki od wyłożonego kapitału są do
wodem, że kolej ta ma racyę bytu. Że niemcy 
nie zrażają się trudnościami i dbają o wygodę 
niieszkańców miast, świadczy o tern kolejka wi
sząca w Loochwitz pod Dreznem, kt<'>ru. prze
chodzi długość 280 kilometrów i na przestrzeni 
tej wznosi się w górę o 100 metrów. Na kolej
ce tej chodzą zwykle dwa wagony, ciągnione 
liną przez jedną lub przy zwiększonym ruchu, 
przez 2 lokoruobile. Lina bez końca porul'lzaną 
zostaje przez wał, prowudząc jeden \.ragon 
w górę i drugi na dół. Koszt budowy tej ko
lejki wynosi 700,000 marek. 

Z kolei prcleg-ent prze~zedl do turbiu paro
wyeh „Ratteau''. Dążność do uprotizczenia zawi
łej konstrukcyi dzisiejszych maszyn parowycb, 
cheć zaoszc'l:cdzenia niepotrzebnie zatracanej 
siły, przy zan;ianie ruchu prostolinijnego tłoka 
na ulirotowe kołu, pobudziły różnych inżynie-
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rów do stworzenia maszyn o ruchu wirowym. 
Powstał cały szereg turbin z których najwięcej 
rozpowszcchniającemi się są turbiny szweda de 
Lavala i anglika Pearsona. 

Od 2 lat robią się próby w fabryce Oerliken 
pod Ziirichem w :-izwajca1·yi z nowemi turbinami 
syste1.1rn Rattan. 

Ze próby są pomyślne, dowodem służą za
potrzebowania tych muszyn; dziesięć turbin jest 
już zrobionych o sile 800 do 1500 koni parowych. 
Jedna z turbin pracuje nawet w Anglii. 

Turbina składa się z cy lin dra poprzedziela
nego tarczami, przez środek cylindra przechodzi 
wał, na którym o,:adzony jest szereg tarcz 
z przynitowanemi ua obwodzie lopatkami. Tar
cze te wraz z wałem kręcą się w komórkach, 
utworzonych przez tarcze stale osadzone w cy
lindrze. Na tarczach stalych przy obwodzie są 
umieszczone otwory skiernwujące parę ua ło
patki tarcz wału. Ponieważ para traci swą pręż
ność przy przechodzeniu z jednej przegrody do 
drugiej, przeto w miarę tracenia prężności na
potyka coraz większej średnicy tarcze łopatkowe, 
aby ramię przyczepienia siły i oporu powięks·11yć, 
a tern samem mniejszą siłą wykonać tę samą 
prncę, co przy pierwszej przegrodzie przy wię
kszej prężności pary, a więc i większym działa
niu siły na krótsze ramię 

Zużycie pary przy tych turbinach jest małe, 
wynosi bowiem przy 600-konnej turbinie od 6,3 
do 7, I kg. na. konia i godzinę, a przy 1000-ktin
nej 5,9 do 6,6 kg. na konia i godzinę, Najwię
ksza ilość obrotów wynosi 3,000 na minutę, 
w czem ma przewagę nad turbinami de Lavala, 
w których liczba obrotów dochodzi do 3600 na 
minute . 

c'ena. z montażem tnrbin wynosi: 300-kouna. 
12,760 rb. (taka sama maszyna parowa 20,000 rb.), 
600-konna 2 <,320 rb ., 1000-konna :38,720 rb. 
(taka sarna maszyna parowa 58,360 rb.). 

Turbiny te cieka wielka przyszłość, dlatego 
wyrażono prelegentowi podziękow11nie za pozna
nie z niemi zebrnnvch. 

~e spraw bieżących zawiadomiono, że sekcya 
otrzymała zgłoszenia o posady czterech inżynie
rów. Pp. fabrykauci proszeni są o :1.glosz.eni:i 

· pod arlrcsem sekcyi, w razie potrzeby takich 
pracowników. 

Przedstawiono zebranym bardzo ładnie zro
biony model maszynki parowej przez p . Skór· 
rzyńt1kiego. Model ten, bardzo pracowicie wyko
nany, jest do nahycia (wiadomość w sekcyi). 

Ze „skrzynki zapytań" wyjęto zapytanie: „jaka 
przewagę mają liny kwadrntowe nad okrąglemi'.'" 
Zdania hyły bardzo podzielone; postanowiono po
informować po dokonaniu prób, jaki~ kilka fa
ury k przeprowadza. z relacyj jednak moźua 
wnioskować, że zwiększony koszt tych lin, trn
dność zeszycia i wady lin okrągłych, nie prze
mawiają na irh korzyść. 

Stypendyum. Dyrektor gimuazyum mq~kirQ' • l 
podaje du wiadomości, że znwakowało stypeu
dyum imienia Puszkina, zaofiarowane przez ma
gistrnt łódzki w sumie rb. 100, dla najhiedniej
szyrh dzieci rodzin, zamieszkałych w Łodzi bl!Z 
różnicy wyznania, wyróżniających się najlepsze
mi postępami w naukach i wzorowem spraw11-
waniem. Prośby składać należy na ręce dyrek
tora gimnazyum r . st. Roźdżestwienskiego. 

Przytułek starców i kalek. W danej chwili 
w domu przytułku starców i kalek znajduje się 
ogółem · 246 pensyonarzów, mianowicie: męż
czyzn 98, a według wyznania: prawosławnych 
3, katolików 53 i ewungelików 42; kobiet zaś 
148 a według wyznania: katoliczek 93 i ewan
geliczek 55. 

Misyonarz, Pastor Gerhardt, po odbyciu stu
d:yów specyalnycb nad hebrajszczyzną i talmu
dem przy wszechnicy lipskiej, mianowany zo
stał przez konsystorz ewang. augsburski na sta
nowisko mi.iyonarza. protestanckiego śród żydów 
w kraju naszym ze Btalem miejscem zamieszka
nia w Łodzi. 

Osobiste. Bawi w Łodzi generał Litwinow, 
naczelnik komunikacyj wojskowych. 

Wycieczka. Dyrekto1· szkoły handlowej p. 
E. Garszyn zaprojektował wycieczkę uczniów 
7-ci klasy do \Vanizawy. Wycieczka ta miała
by 11a celu zapoznanie uczniów z pomocniczerui 
środkami wyższych Zllkłudów naukowych, jak 
np. z ~abinetami f1zyc1,nemi, labo1 a tory ami itp„ 
orw~ z gotlnemi widzenia osobliwościami miasta. 
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Wycieczka ta projektowaua jest ua koniec gru
dnia. 

Tow. opieki nad zwierz~tami. W dniu 22 b. 
m. odbędzie się posiedzenie tow. opieki nad 
zwierzętami, w celu rozważania kilku spraw 
bieźących, między innemi pu8icienie w ruch 
wykonanego świeżo wozu ratunkowe go dla zwie
rząt. 

Z cmentarza. Wczornj po południu ustawio
no na grobie ś. p. Robena W erga na pomnik 
ufundowany przez straż ogniową ocl:otuicz~. 
Jest on wykonany z czerwonego piaskowca 
w zakładzie kamieniarskim p. A. Urbanowskie
go. Po środku widnieje nader udatna podobizna 
zmarłego, odlana w brom.ie. Ornamentacya i 
drobne szczegóły, wykonane rownicż z tego me
tal u, dopelniają bardzo ładnej całości. Ponieważ 
fundat.orowie wyrazili życzenie, ażeby pomnik był 
odsłonięty z pewną uroczystością co związane 
jest z powrotem do Łodzi p. Ludwika Meyer.a, 
preze!!a rady nadzorczej straży przeto pommk 
zasłonięto obecnie deskami. 

Ze stowarzyszenia nauczycieli cbrześcian. 
Osoby zgłaszające się do biura informacyjn~go 
które mieści się w lokalu własnym przy ulrny 
Dzielnej nr. 31, w przyszłym ty!!:odniu przyjmo
wać będą codziennie od godz. 7 do 8 wieczo
rem nu.stępujący dyżurni: w pimiedzialek p-na 
Berg, we wtorek p. 'l'omaszewski, w środę p-na 
Gabszewicz, we czwartek p: Olczak, ''" pi~tek 
p-na Pętkowska i w sobotę p. Merk.leju. 

Biuro pośredniczy bezpłatnie. 
Sprawy miejskie. W roku przyszłym ~llica 

Fabryczna prawie na całej !lwej przestrzem, bo 
od ulicy Widzewski.ej do Zelazuej będzie z~
drzewiona; istnieje również projekt urządzema 
na tej ulicy skweru, który nu. całej t1wej prze
strzeni będzie zadrzewiony, przeważnie drzewa
mi liściastemi, ogrodzony metalową baryerą; na 
skwP.rze tym będą ustuwione ławki dla odpo
czynku spacerowiczów, a aleje będą wysypane 
żwirem. 

Szajka złodziejów. W ostatnich czasach . za
częła grasować na bruku lódzkim szajka zlodzieJó.w, 
przybyłych na„gościnne występy" z Warszawr. Popelmła 
ona tutaj szereg kradzieży. Kilku z tej SZl!-Jki z,d~lano 
aresztować i osadzić w więzieniu. WczoraJ wlasn1e 4 
złodziejów, należących do szajki, ujęto w chwili, kiedy 
po wyłamaniu drzwi wc~odowych do ~ieszka~ia Tomasza 
Bredla przy ul. ZakątneJ ..\'y 41 skradł! rozmaitych rzeczy 
na 160 rubli. Rzeczy zostały odebrane i zlożone w 1Vy
dziale śledczym. Nazwiska złoczy1ic?w uję~y?h są. na
stępujące: Stefan Rygiel, Henryk Kalrnowski I st.amsla.w 
Zdrojewski z Warszawy, do których przylączyl się t.ak.ze 
zlodziej z Lodzi Jan Langner. Pozostałych wspólmkow 
szajki energicznie po&zukuje policya. 

Bójki. Na ulicy Franciszkańskiej nr. l, na Wal~n
tego Wojciechows.kiego, stróża domu! napadnięto zme
nacka i uderzono w bok nożem, zadaJąc glęboką ranę.
Na ulicy Franciszkańskiej nr. 32, !aukiel Hamelso.hn, lat 
17 mający piekarz otrzymal w bojce ranę mloLk10m. -
Na Rynku' Geyer~ M1kolaj Toluba, wlościanin z okolic 
Łasku, lat 4.3, przybyly na targ z produktami wi~)sklemi, 
w kłótni o wytarte 20 kop. uderzo11y zostat k1Jem tak 
mocno, iż otrzymal głęboką ranę w cz?lo, We wsoys~
kich tych wypadkach lekarze Pogo~o~1a rany opatrzyli, 
pozostawiając poszkodowanych na m10Jscu. 

Nagłe zasłabnięcie. Na ulicy Nowomiejskiej I 
nr. 24 iamenel Chana, slużąća, lat 16, nagle zachoro- l 
wala.' Lekarz Pogotowia st.l!ierdzil stan gorąc.zkowy, a 
po udzieleniu pomocy, odw1ozl ch.orą do szp1ta~a Po· 
znańskich.-W fabryce Leonhardta Jedna z robotmc, Ja-1 
dwiga Niedzielska, Ja~ 2~, nagle zachorowała. L~.karz Po
gotowia udzielil dorazneJ pomocy, poczem odw1ozl chorą 
na. dalszą kuracyę do szpitala Czerwonego Krzyza. I 

Wypadek. Przy zbiegu ulic: Lipowej i_ Zielonej 
Stanislaw Liner syn mularza, ulegl zgn1ecenm palca 
przez tryby maszyny wskutek wlasnej nieos~r~żuości. Le
karz Pogotowia. udzielil pomocy, pozosta.wiaJąc poszko
dowanego na ~miejscu. 

Kradzież. Wczoraj o godzinie 9 rano z mieszka: 
nia policyanta rezerwy J!!· Szaszaka, przy ulicy Lipow~J 
nr. ;:io skradziono rozmaitych rzeczy na 82 rb. Zloczyn
ców, którzy dostali się. do wewnątrz za pomocą dobrane
go klucza, dotąd nie uJęto. 

--::.--

Ruch wekslowy. 
Pań!!twa w czasie od 
dzieruika r. b. wysłał 
państwn weksli do 
16,839,000 rb. 

Ekonomiczna. 
Tutejszy oddział Banku 
14 września do 14 paź
do różnych miej1rnowości 

zainkasowania na sumq 

Licytacye. W dniu 16 i 17 .b. m. w zjeź~zie sę
dziów pokoju m. Lodzi odbywala się sprzedaz meru~ho
mości łódzkich, wystawioDJCh. na licyt'.1-cyę ~r~ez komisa
rza sądowego, p. W. Dudzmsk1ego, a. m1ano.w~c10: . . 

Dnia 16 b. m. sprzedano nieru?homosc1 na.stępuJące. 
nr. hyp. 985, należąca do Werczyck1ego przy ulicy Staro
Zanewskiej, oszacowaną na 16,000 rb. Nabyl p, Salo· 

mon Łódzki za 7,010 rh.; nr. hyp. 986, należącą d.o Wer
czyckiego przy ulicy taro-Zarzewskiej, oszacowaną na 
16,000 rb„ nabył p. Salomon Łódzki za. ,010 rb.: nr. h. 
400b należącą do braci ::\Ionat, przy ul1ey TargoweJ nr. 
16, ~szacowaną na 30,000 rb., nabyl p. L. Weiland, dzia
lający z plenipotencyi p. Dawida Prussa.ka, za 25,025 rt>. 

Dnia 17 b. m.: nr. h yp. 576bc, nalezącą do Frydery
ka i Emilii malż. Eglerów, przy ulicy Pustej nr. 7, osza
cowaną na 9,000 rb., nabyl obrońca prywatny, p. Szy
dłowski, dzialający z upoważnienia p. Wilhelma '.!-'uge· 
mana za 24,950 rb .. nr. hyp„ na.lezący do Teodora 1 He
leny malż. Pilgerów przy ulicy Wólczańskiej nr. 60, osza
cowaną na 1,000 rb„ nabyla p. Teresa Cza{liejewska za 
9,001 rb.; nr. 893T (plac pusty), należący do _wdowy 111. 
Zybenfeldowej, na przedluzeniu ulicy SosnoweJ, oszaco
wany na 5,000 rb„ nabyl p. Adolf Sztencel za 1,366 rb.; 
nr. hyp. 1173 przy rogu Glównej i Targo"ej nr. 67 i 69, 
należące do Olgi Kincel i Emilii Hermans i innych, osza
rowany na 7,000 rb„ nabyli pp.: Robert Hermans, Robert 
Ruprecht, Gustaw Hirnzel i Ryszard Donat za 19,537 rb. 

Nieruchomość, opatrzona nr. 535A, należąc.a do Ja
nusza Warszawskiego, oszacowana na 500 rb., me podle
gala licytacyi. 

Z sąsiedztwa. 
Zmiana. Dotychczasowy policmajster Piotr

kowa, książę Awałow, mianowany został J)aczel
nikiem powiatu częstochowskiego. 

Wystawa. W Zgierzu od dnia .23 paździer
nika do 4 listopada otwartą będzie wystawa 
wyszywań, wykonanych artyl!tycznie na maszynach 
do szycia. Wystawa mieścić się będzie w klu
bie cyklistów. 

Budżet Zgierza. Ministeryum spraw wewnętrz
nych zfitwierdziło budżet miasta Zgierza na rok 
bieżący, który wykazał w J.ochodach sumę 55,413 
rub., a w wydatkach 43,115 rh., czyli że zwyż
ka wynosi 12,298 rb. Na następny rok miasto 
wypracowalo budżet wykaiujący 29,599 rub. 51 
kop. wydatków. 

Zbrodniarka. Policya śledcza wykryła w tych 
dniach tępicielkę dzieci, znajdujących się w po
czątkowym rozwoju życia. Nazwisko jej Bertha 
Blumenau, zamieszkiwała w Zgierzu. Do wykry
cia jej posłużył fakt, iż robotnicy fabrycznej F. 
K. zarekomendowano akuszerkę, zamieszkałą 
przy ul. Cegielnianej, lecz ta zażądała za oper~
cye aż 1 OO rubli. Wskazano jednak nast~pme 
na 'mumenau, która zdecydowała się uwolnić K. 
od cierpień za 30 rubli. Urnowa została zawartą. 
Blumenau dokonała operacyi. Blumenau ares:i:to
wano i osad:i:ono w więzieniu, oraz wytoczono 
jej sprawę karną. 

SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 
* Jutro dwa przed.stawienia: po południu 

<Teresa Raquin >, wieczorem <Pieśniarze> An
drzeja Marka. 

* Przyszłotygodniowy repertuar teatru pol
skiego zapowiada znowu gościnne występy je
dnego z wybitniejszych artystów teatrów war
szawskich, mianowicie p. Wladysława Wojdało
wicza, który we wtorek ukaże się w dwóch naj
leps:i:ych swoich kreacyach: w <Domu otwartym> 
i <Marcowym kawalerze>. 

* Prngram poniedziałkowego koncertu to
warzystwa muzycznego następuj(\cy: I. a) U wer
tura z op. „Iphigenia z i.ulis"-Glucka; b) Lar
ghetto z Symfonii M 2-Beetbovena, wykona or
kiestra. IL a) Berceuse-Chopina; b) Legende
Zabela, wykona p. A. Kastuer. III. a) Andante 
cantabile-Czajkowskiego; b) Menuet-Baccherini, 
wykona orkiestra smyczkowa. IV. a) Barka
rolla-Joteyki; b) Pieśri. jesienna-Mendelsohna, 
odśpiewa chór żei1ski. V. a) Pieśń bez słów
Mendelsohna; b) Aubade -Hattelmana; c) Pieśń 
wiosenna-Gounod-Zamarn, wyk. p. A. Kastner. 

Początek o godzinie Sł wieczorem. 
* Zarząd Lutni otrzymał w dniu wczo

rajszym od p. Kruszelnickiej depeszę nastęnu
jącej treści: ,,Niestety zmiana z konieczności re
pertuaru zmusza mnie odwołać daną obietnicę. 
Bardzo żałuję. Kruszelnicka". Wobec tego za
rząd „Lutni" zaprosił na koncert jubileuszowy, 
termin którego nie moźe hyć odłożony, p. Wła
dysława Floryańskiego, pierwszego tenora i re
żysera opery warszawskiej. 

Z WARSZAWY~ 
Onegdaj odbyło się zebranie przedstawi

cieli handlu zbożowego i młynarstwa, w celu 
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narad nad referatem urzędowym, zawiernjącym 
projekty reorganizacyi handlu. Zebranie ~ysunę
lo, jako najpilniejsze potrzeby handlu zbozoweg?: 
organizacyę giełdy urzędowej, oraz udoskonalema 
przewozowe, a przedewszystkiem zniesienie po
rządku transportów. Nadto uznano za niezbędne 
porozumienie się z warszawskim syndykatem 
rolnym, aby pospołu opracować konkretne postu
laty handlu tutejszego. 

- Onegdaj zmarł w Warszawie '.. p. Piotr 
Pawlicki, magister praw, wiceprezes tanich ku
chni, redaktor „Przyjaciela Zwierząt" i starszy 
buchalter na kolei wiedeńskiej. 

Telegramy. 
(Od naszych korespondentów). 

Berlin, 17 paźd:i:iernika. Wiadomość o mają
cym nastąpić wkrótce zwołaniu sejmu pruskiego 
jest mylna. 

Berlin, 17 października. W sejmie wolno~ 
myślny Gotbeim wystąpił przeciwko projektowi 
taryf celnych. Kordorf, członek partyi państwo
wej oznajmił, iż partya ta będzie popierała pro
pozycye komisyi. 

Belgrad, 17 październiku: Generał Mar~owicz 
otrzymał Ul'zędowe poleceme sformowama ga
binetu. 

Konstantynopol, 17 października. W edlug 
doniesienia Porty, w W arwaryczu na północ od 
Struminy nastą piło starcie z bandą bulgarską. 
Żandarmi tureccy zabili 10 bulgarów i 2 żan
darmów. Resztki handy są ścigane w stronę 
Petrycza. Porta ogłosiła za wolne od band te
rytoryum mi~dzy Dżumą-Balą-Jeresen. Wzięci 
do uiewoli ludzie w uniformie bulgarskim ze 
strzelbami Manlichera, będą służyli za potwier
dzenie dla wielkich mocarstw współud:i:iału Bul
garyi w powstaniu macedońskiem. 

Z ostatniej chwili. 
(Od naszych kore,pondentów). 

Kraków, 18 pażdzierniku. Konopnicką, sto
sownie do jej życzenia, powitali na dworcu tyl
ko przedstawiciele komitetu jubileuszoweg•>. 
Przybyło dotąd 48 delegacyj. Szlązacy nade
słali wspaniały album. Zjazd literatów i dzien
nikarzów z całego kraju olbrzymi. 

Wiedeń, 18 października. Stanowisko mi
nistr a s pru wiedli w ości nie będzie tymcza;io wo 
obsadzone. Tekę tę obejmie zastępczo dr. Ko~r
ber. 

Berlin, 18 października. N a wczorajsze ze
branie na cześć boerów w Filharmonii rozsyłano 
imienne zaproszenia, które ściśle kontrolowała 
policya. Sala była przyozdobiona sztandarami 
republik południowo-afrykańskich, okrytemi krepą. 
Przemawiali wszyscy trzej generałowie, wyka
zując w prostych, lecz silnie odczutych słowach 
nędzę swojego ludu. 

Botha zaznaczył, że prezydent Krtigier nie 
wziął żadnych milionów z Transwaalu i sam 
jest n~dzarzem,jak równieź i caty naród. Nu
stępnie zaznaczył jeszcze, że w .obozach kou
centracyjnych zginęło 25,000 kobiet, dzielnych 
towarzyszek boerów w czasie wojny i pokoju. 

Przemówienie swoje Botha zakończył !!ło
wami: · ,,My żebracy dziękujemy za okazane nam 
współczucie". 

Delarey oświadczył, że zawarcie pokoju by
ło kottiecznością, gdyż inaczej zginąłby cały na
ród. Dewet mówił o potrzebie pomocy dla boerów, 
zaznaczył przytem, że w boerach płynie część 
krwi niemieckiej i że bo,~rzy pr'.l.e1. to odzie
dziczy li waleczność niemiecki~. 

Wiedeń, 18 października. W banku anglo· 
austryackim traf10no na ślad defraudacyi. Do
tychc'.1.as stwierdzono, że jeden urzędnik sprze
niewierzył ~6,000 koron. ~potlziewają się dal
szych s~nsacyjnycli odkryć. 

Hradec, 18 października. Areilztowano tu u
rzędnika pocztowego Hroha, który sprzeniewie
rzył 57,000 koron. 

Morawska Ostrawa, 18 października. W ar
cyksiążęcych kopalniach węgla wykryto mal
wersacyę na 156,UOO guldenów. 

Wiedeń, 18 paźd:r,iernika. Giełda jest wysoce 
zaniepokojona ostatniemi sprzeniewierzeniami, 
zwłaszcza w banku anglo-aus\ryackim. 
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Pogadanka naukowa. 
-o-

Mieszkaniec miasta przeniósłszy się myślą 
na pustyni~, albo odbywając rzeczywiście po
dróż pnez ziemie piaszczyste, bezludne o<lczn wa 
osamotnienie, ponieważ dokoła siebie nie widzi 
nic, prócz bezbrzeżnej pol'l'icrzcli ni piasków. Czę
ściej doznaje się podobnego uczucia na pełuem 
morzu, kiedy brzegi znikną już z oczu, a okr~t 
samotny znlljdzie się na put!tyni wodnej licz koll
ca i początku. 

Osamotnienie to staje się coraz uciążliwszem 
i przykrzejszem, im dłużej trwa podróż przez 
pustynię lub ocean. Cóż jednak znaczy ono wo
bec osamotnienia ziemi i naszego systemu sło
necznego w wszechświecie. Kto nie zupelnie 
jeszcze zapomniał tych_ okruchów astronomii, któ
rych uczył się w szkołach, kto ma jakie takie 
wyobrażenie o odległościach, dzielących na~zą 
ziemię od księżyca lub słońca, ten zrozumie to 
uczucie osamotmenia. 

Najbliższym naszym sąsiadem w wszech
świecie jest księżyc. Gdyby między nim a zie· 
mią można było położyć szyny żelazne, to ame
rykański pociąg pośpieszny, robiący 100 kilom. 
na godzinę, potrzebowałby na przebycie drogi 
z ziemi na księżyc 23 tygodnie i 3 i pół dnia, 
gdyby pędził dzień i noc w jednem tempie bez 
źadnego z:.1trnymywania. 

W ten sposób możemy sobie wyobrazić ol
brzymią ndleglość naszej ziemi od najbliższego 
sąsiada. Odległość ta równo. się dziewięciokrot
nemu obwodowi ziemi, kt(.rą piechur robiący na 
dzień 60 kilom., mógłby przebyć zaledwie w 18 
latach. 

Słońce jest o ty le więcej oddalone od ziemi, 
ie teu amerykański kuryer, za którym nasze 
pociągi kuryerskie stoją jeszcze bardzo w tyle, 
potrzebował by ua dojechanie do stońca 177 lat. 
Podczas tego czasu przeminęłoby sześć genera
eyj ludzi. 

Gdyby więc chlopak, od chwili swego uro
dzenia rozpoczął podróż, a w trzydziestym roku 
t~ samą podróż odbywał dalej Hyn jego, to do 
słońca dojechałby dopiero wnuk jego prawnuka. 
Taka jest odległość słońca od ziemi. Oddalenie 
innych planet, up. Neptuna, od słońca jeAt je
<lnak trzydzieści razy większa a na przebycie 
drogi kuryerem amerykańskim z Neptuna na 
l:!łońce potrzeba by 5, 1 OO lat. 

H.ozum ludzki nie może sobie wyobrazić ta
kich odległości, bo jak przedstawimy sobie koło, 
którego promień, aby przebyć z wielką jak na 
nasze stosunki BZ) bkością, potrzebaby 10,000 lat. 
A przecież dopiero na tej granicy zaczyna się 
osamotnienie naszego systemu słonecznego 
w wszechświecie je1:1~cze większe, niż osamotnie
nie ziemi wśród planet. 

Najbliższa gwiazda stała naszego firmamen
tu znajduje 11ię od nas 275,000 razy dale~, ui~ 
słońce. Cóż oznacza ta odległość? Oto Jeżeli 
wyobrazimy sobie, że oddalenie słońca od ziemi 
wynosi tylko jeden centimetr, że więc cały nasz 
1:1yl'ltem słoneczny możemy ulokować na stole, to 
jeszcze wówczas owej gwiazdy stale.i będziemy 
musieli szukać w od&aleniu trzech kilometrów 
od systemu slonecznego. A jak m~~lem musiało
by być wówczas slońce nasze!.. Srednica jego 
wynosiłaby zaledwie czternastą. część centime
tra, a planety byłyby widzialne tylko pod-mi
kroskopem. 

Kuryer amerykański potrzebowałby 40 mi
lionów lat na przebycie drogi od słońca do naj
bliższej gwfazdy stałej, a nawet gdyby ziemi 
nas~ej przyszedl kiedy do glowy taki dzi~ac~ny 
i niemożliwy zamiar udania się w odw1edzrny 
ze -wsq1:1tkiem, co u a niej żyje, do tej gwiazdy, 
to podróż tn. przy obecnej szybkości ziemi trwa
łaby 49,000 lat. 

A po za tą, 
istnieje jeszcze cały 
znowu odległe są od 
mil. 

* 

"najbliższą~ gwiazdą stalą, 
szereg "dalszych•, ktore 

nas o miliardy miliardów 

* 
Amerykański fizyk Collins oglasza sprawo

zda uie ze swojego istotnie sensacyjnego odkry
cia. Jak ''in domo, telegrafia bez przewodów 
pole~a un. tern, że te same fale Hertza "spnja-

I ją" ze sobą drobiny pyłu metalicznego w eterze. 
Collins twierdzi, że te same fale wpływają także 
na rozbudzenie siły przyciągającej wśród ko-
mórek ludzkich i zwierzęcych. Obserwacya nie
przyjemnego wpływn, który niepogoda wywiera 
na ludzi nerwowych i podagryczuycli, naprowa
dziła znakomitego fizyka na myśl badania tego 
zjawiska. 

Szezególniej zaciekawiła go pewua ośmio
letnia dziewczynka w Filadelfii, kt1"1ra podczas 
burzy z piorunami regnlarnie dostawała kouwul
Ryj, a Umarła, kiedy raz P,iorun uderzył W od
legły o 400 metrów dom. 8mierć tą tłómaczono 
przestrachem, ale Collins twierdził, że dziew
czynkę za biła fala. elektryczna. Do swoich do
świadczeń używał on aparatu, który, podobnie 
jak aparat Hertza, wytwarzał iskry, długości 
2 fale do 30 centimetrów. Na miejsce węglo
wych przyciągaczy wtożył uczony komorki móz
gowe, cz~8cią żywe, częścią zamarłe i one to 
wykazały analogiczną zdolność przyciągania. 
\V mózgu ludzkim szara sub1itancya okazywała 
się wr,ażli wszą na fale elektrycźne, niż ciała. 
N ajwrażliwszemi jednak okazały się rdzawo-bru
natne części móżdżku, najmniej zaś wrażliwym 
rdzeń pacierzowy. 

Kiedy pewnego razu Collius mierzył opór 
mózgu za pomocą n.paratu Wl1eatona, spostrzegł, 
że igła galwanometru niepokoi się bardzo pod
nosząc się i opudując. Przyczynę tego zjawiska 
wyjaśnił mu dopiero piorun, który wkrótce po
tem uderzył w pobliski gromochrou, rozpoczy
nając burze. A więc fala elektryczności oddziafa 
tu na komórki mózgowe. Kiedy burza osiągnęła 
swój najwyższy punkt, zastąpił Collins galwano
metr mikrofonem, przez który słyszał szmer po
wstający między komórkami mózgu, por.ostający 
pod wpływem elektryczności, a podobny do od
głosu jaki towarzyszy zanuneniu rozżarzonego 
metalu w wodzie. 

Chorobliwe zjawiska wskutek niepogody po
wstające tłórnaczy Colliu1i działaniem fal Hertza 
na mózg wielki i mały. Ten ostatni jest do 
pewnego stopnia kierownikiem mięśni ruch()wych, 
a z tego powodu powiększa ból w tych mię
śniacli. Pod wpływeru fal Hert;(a powstaje-zda
niem uczonego fizyku-w całyru systemie ner
wowym silniejsze przyciąga1.1ie, którem tlómuczy 
się uczucie stracllU opanowujące człowieka na 
widok zbliżającej się burzy. 

Na podstawie odkrycia Collius:i, stworzono 
już hipotezę, że zjawi„lrn telepatyi, t. j. przeno
szenia myśli na o<lleglość polegają na wymianie 
fa.I elektrycznych z jednego mózgu do drugiego. 
Londyńskie pismo "Elektricieu ~ . jc1:1t na wet zda
nia, że wytwarzanie w celMh telegrafii bez 
przewodów, fale elektryczne źle oduzialają na 
mózg. A londyński ,Review of Reviews" przy
pomiua, że o wpływie elekt.ryczności na uczuciu. 
ludzkie, pisał w 1893 r. wielki uczony U nu ero 
w swojem l:!lyunem dziele pol tytułem ,,H.om~n
tyka elektryczuości". 

'NlADOMOSCl ZAMIEJSCOWE. 

Z Krakowa. 

- Wydział krajowy uchl'l'alił kwotg 2,000 
koron, jako subwencyę dla teutru ludowego 
w Krakowie. Miedzy innemi warunkami zastrze
żono, że dyrekcy~ dwa razy do roku przedstawi 
repertuar sztuk, jakie mają być w sezonie przed
stawione i że da co najmniej 30 przedstawień 
w miastach prowincyonalnych. 

- Druga linia telefoniczna '!. Wiednia do 
Krakowa jest na ukończeniu i będzie otwartą 
w początkach listopada. 

- Przed kilku dniami doniósł "Czas" za 
pismami w toskiemi, że rząd włoski wystosować 
miał do władz w Krakowie prośl>ę o powstrzy
manie zamierzonego rozparc..:lowauia dóbr Luto
sławice w powiecie brzeskim, gdzie znajduje się 
grób Fau~tusa Socyna, włocha, nowatora religij
nego i założyciela sekty religijnej socynianów. 
Wiadomość ta wymaga pewnego u1,upełuienia. Na 
wiosnę b. r. prez.ydyum namie«tnictwa zwrócilo 
się do wydziału krajowego z zapytaniem, czy 
nie zed1cialby na być gr11bu Fu ust usa Socyna, 
znajdującego się w Luto1:1law·caeh w powiecie 
l.1rzc1:1kiw, a to z powodu, iż obecny właściciel 
gruntu, na którJm ów grób 8iq 'l.najdnje, oświud
czył, że gri>b z płytą karuicuuą przc;:;zkadza mu 
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w gospodarstwie. Grobowiec ten znajdował się 
dawniej w ogrodzie dworskim Lutosławie, który 
już dawniej rozparcelowano i włościaninowi 
sprzedano. Gdy później doniesiono wydziałowi 
krajowemu, iż włościanin ów gotów jest sprze
dać kawał grnntu wraz z grobowcem za 100 
koron, Wydział krajowy jeszcze w kwietniu b. r. 
oznajmił namiestnictwu, iż zakupi na własność 
kraju grobowiec Faustusa Socyna i wypłaci cenę 
kupna 100 koron, skoro grobowiec wraz z grun
tem przez właściwego konserwatora krakowskie
go nabyty i w posiadanie kraju zostanie objęty. 
Namiestnictwo nie poruszało później tego przed
miotu i na tern sprawa utknęła. Dopiero obecnie 
wskutek pisma do wydzialu krajowego wiedeń
skiej centralnej komisyi dla sztuki i zabytków 
historycznych. Wydział krajowy wyasygnował 
100 koron, jako cenę kupna do rąk krakowskie
go konserwatora p. Hendla, a rólvnocześnie 
zwrócił się do nnmiestnictwa o wydanie odpo 
wiednich zarządzeń, celem objęcia wspomnianeg1) 
z;:ibytku na własność i posiadanie kraju. Obecny 
właściciel grobowca nazywa wię Józef Konweut. 
W ten sposób grobowiec Faustusa Socyn.a zosta
nie zachowany i będzie utrzymywany przez cen
tralną komisyę dla zabytków starożytności i sztn
ki. Nie ma zatem ~tldnej obawy, aby uległ zni-
szczeni u. 

Ze Lwowa. 

- Podczas sobotniego zebrania kontn>lnelio 
wo-}skowego w Rzes~owie został uwięziony Jó1.ef 
I~alildn, kolporter, n·tt"tymujący księgarenkę ua 
tutejszym dworcu kolej<'>wym. Kauda, wywołauy 
przez sprawującego kontYolę porucznika Micka. 
prnystąpił z książeczką &l. uit101Vą „Militarpasem·• 
do 1::1tołu i powiedział „p·roszę" (zdawało mu się, 
że podaje kupującemu. nai dworcu gazetę), poC'zem 
poprrawił się na „bier'". Miano widocznie be.,~ten
dencyjuej pomyłki przy1n:zymano biedaku. i mim tJ 
próśb jego i obecnych rezerwistów osadzono w kll
szarach aż do przy bycia z Pnemyśla :iudyLoYa. 
Ofiara pr~esadnycb 1irogośeł przepisów woj1sko
wycb i-inpamię r.ywuje swe· ~apomnienie, a1 księ
gamia zo::itala na opi€"<te" li>ieduej, zrozpa.ozouej 
żony. Po za teru zat1:zymauo, jak opowiadaj<~ 
wtajemniczeni, jeszcze ki.1Jk11 ludzi. Jednego za
areS1Ztowauego za ,.je&tem" w kton:jś z w.o za 
rr.esrh<>wskich miejscoweśei, w której odp11a.wia110 
zebrania kontrolne. 

-s-

Z OSTATl11EJ POCZTY. 
Różne.: wiadomości. 

Wrzenie w i\liucedonii przyjmuje; ustra
szające rozmiary. Gazety bulgarskie c~onosz,!, 
iż spalono kilka w1:1i koło Piryn·Pluniu(Y. Iu11c 
pa~ą się je:,izeze, prny tem rot.poczęto rze:ó. mieH1,
kai.lców. Pod Patoka z11 palono lasy. Ji)JQ. Serrc::i 
ważnej stacyi kołrejowej na Szlaku. 'li. Dedea
gatsch do Saloniki pn.yl>ył Edheui pasza, l"'
grou.1Ca greków. M:a.taliony z Azyi Murn·j,s~ej Wj'
i:>ylane są nad gi·an~eę bulgarAką. Ko·Leje otrzy
mały rozkaz pr~ygotowania się do. przewo1.n 
40,000 żołnierzów. 

Komisarz tLwecki w Sofii wys\-Osował du 
rządu bułgarskie-go ostrą notę w s.prawie ruchu 
macedońskiego. R~ą1l odpowiedr.iał. że przeclsi1;
wziął co tylko mo:i.ebue, uy zatamo.wać ruch Jl•· 
wstańcr.y, niema przecież możności osadzenia 
w wi~zieniu wszy::itkich, którzy chcą walczyć. 

- Rząd fruucnski postanow1} przez odjęcie 
pen:iyi ukarać 72 bbkupów frnncuskich, '.ta 
to że µod pisali odezwę du 1rnn.atorów i C.ep11tu
wanych przeciw za~tosowaniu prawa o sto.wa· 
rzyszeuiacb religijnych i wolności uauczauia. 

- Manifestn.cyjne cofui~eie się rządu nie
mieckiego '!. cesarzem na czele od przyJęuia wo
dzów boer1:1kich, spotęgowało manifestacyę ludu~. 
wą w duchu prr.edwnym. Przyjęcie bowiem 
wodzów boerskich w Berlinie przez ludność sli.>1 
licy Niemiec było eut.uzyastyczne. 

- Odmowa czechów na propozyoye dra Koer
bera nie wywołała wielkiego efektu, poniewai 
rząd jest zdecydowany na tymczasowe be~termi~ 
uowe przedłużenie trnkta tu handlowego i\ Niem~ 
cami. 

- Wskutek energicznych starań i żarliwej 
pracy prezydenta Roosevelta zmowa robotuik(

0

11v 
górniczych w Pcnsyl wani i zo .„ta.ła zaŁeguan .1. 

Proponowauy prlez Roosevelta sąd rozjemczy 
przyjttłY obie strony i. udnvalor.o natychmiastowe 
zakołwi.euie zmowy, 

,, 
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Reforma wyższycn zaK!aaów naukowJcn. 
-o

(Dokończenie - patrz N2 239). 

Otwierając posiedzenie komisyi, r. t. Zen-
. ger wypowiedział mowę, w której zaznaczył na 
wstępie, iż przystępując do naratl nad reformą 
wyższych zakładów naukowych, komisya nie o
trz:;muje od ministeryum żadnych zgoła okre
ślonych projektów nowych ustaw i etatów dla 
wyższych zakładów naukowych w celu ich roz
poznania, lecz powołaną jest do wypowiedzenia 
się w tych sprawach zasadniczych, których ta 
kie lub inne postawienie będzie podstawą do 
późniejszego sformułowania zamierzonych ustaw. 

Najwyższy reskrypt z d. 10 czerwca r. b.
roówił r. t. Zenger - do najważniejszych obo
wią·1:ków ministeryum zaliczył oprncowanie pro
jektów reformy wyższych zakładów naukowych. 
Tym s posobem, z wysokości Tronu, uznano pilną 
potrzebę środków prawodawczych, skierowanych 
ku postawieniu wyższych zakładów naukowych 
minis teryum oświaty w warunkac~h, odpowiada
jących wielkości zadań kulturalnych Rosyi i wię
cej skomplikowanym potrzebom jej rozwoju spo
łecznego. Przez to samo też uznano, iż dzisiej
sza organizacya wyższych uczelni ministeryum 
oświ aty nie jest zadawalającą. Do tego przeko
nania ministeryum dochodziło stopniowo w ciągu 
ostatniego dziesięciolecia i wreszcie generał

adjutant P. S. W annowski zapoczątkował wszech
stronne rozpoznauie sprawy przez ludzi kompe
ten tnych, które my obecnie w dalszym ciągu 

prowadzić postanowiliśmy. 
"l\I inisteryum zresztą dalekie jest od prze

konania, iż wyleczenie wszystkich bolączek szko
ły wyższej da się osiągnąć drogą reglamentacyi. 
Nie od martwej litery prawa zależy owocna 
działalność iustytucyi. Stosowanie każdego pra
wa j es t w rękach ludzi, tylko więc przejęcie się 

jego duchem moźe dać wyniki zamierzone. Z dru
~i ej znów strony każde nowe zamierzenie pra
wodawcze powinno się liczyć z poglądami i usr"
sobieuiem ludzi, których państwo powołujP- H•~ 

wykonawców. O tóż doświadczenie ostatnich lat 
18-tn wy kazało, iż ustawa uniwersytecka z ro
ku 1884 w wielu punktach zasadniczych nie 
zgadza się z poglądami tych samych sfer aka
demickich, które miały być jej wykonawcami. 
... o Rpowodowało szereg odstępstw od prawa. 

KRONIKA TYGODNIOWA. 
Wys tawa bygieuiczno-spożywcza. - Dola korepetytorów 

i nauczycielek prywatnych. 

a zarazem wytworzyło we właściwych sfer.'.lch 
pedagogicznych poczucie zupełnej nieodpowie
dzialności za wszystkie uiepomy~lne wyniki i 

1 bolesne następstwa osobliwości rzeczonej ustawy. 
· Tej przeto okoliczności przypisać należy, iż za

równo uniwersytety, jak wyższe zakłady nauko
we spe~yalne, jednozgodnie wypowiedziały się 

obecnie za gruntowną reformą, istniejącego po
rządku rzeczy". 

Zaznaczywszy następnie, iż z taką samą 

jednomyślnością wyższe uczelnie stwierdziły u
bóstwo swoich budżetów, zgola nie odpowiadają
cych potrzebom rzeczywistym, przyzuaje r. t. 
Zenger zupełną sluszność tym zażaleniom i sta
wia obmyślenie podwyższonych norm budżetu, 

jako jedno z ważniejszych zadań komisyi. 
Atoli prawidłowe rozstrzygnięcie sprawy 

organizacyi i budżetów nie wyczerpuje jeszcze 
kwcstyi. Liczne, a doniosłe przyczyny, kompli
kujące normalny bieg życia akademickiego, 
tkwią w zjawiskach, niezależnych od wpływu 

szkoły wyższej. "Ta ostatnia-mówił r. t. Zen
ger-sty kając się ze społeczeństwem, ma do czy
nienia ze słuchaczami, którzy, będąc Mtudentami, 
podlegają różnorodnym wplywom pozaszkolnym, 

, przedtem zaś przechodzili szkołę średnią, któr:.t, 

I 
jak obecnie, znajduje się w fazie przejściowej" . 

Jedynie więc przez określenie wymagań wy
kształcenia, jakie wyższy zakład naukowy ma 

j stawiać przyszłym swym słuchaczom, komisya 
I może dojść do sformułowania warunków, zape-

1 

wniającycb wyższej szkole pożądany skład słu

chaczów. 
Do dalszych zadań komisyi należy rozpozna

nie sprawy, w jakim stopniu uniwersytety, na
j równi ze swojemi celami naukowemi, potrafią 

I sp~łni6 doniosłe zadanie przygotowania prakty
cznego potrzebnego dla szkoły średniej składu 

nauczycieli w zakresie wydziałów historyczno-
filologiczuego i fizyko-matematycznego. Sprawa 
to doniosła, warunkująca pomy~lne rozwi.ianie się 
reformowanej obecnie szkoły średniej. Poglądy 

w tej mierze są bardzo różne. Jedni oświadczają 
się r.a specyalnemi instytutami pedagogicznemi; 
inni projektują organizacyę kursów pedagogicz
nych bądź centralnych, bądź miejscowych, w róż
nych okręgach naukowych; jeszcze inni zada.wa
lają się dodaniem na odpowiednich wydziałuch 

specy:.ilnego działu seminaryjnego z kilku przed
miotami fachowemi, oraz studyami nad podręcz
nikami, hygieną i psychologią. 

Zaznaczywszy następnie sprawę powiębze-

Hygiena - to dama. 
Tak. dama, ale bez gor,,;etu i trzewików na 

korkach, bladych policzków, .anemii, histeryi, 
nadczułych nerwów, kaprysów i t. p. właściwo
ści płci, zwanej tiłabą, która przecież pomimo to 
rości pretensyc do rządzenia światem. 

Niebawem zawita do Łodzi gość nie1;wykłJ. I 

N ie sądźcie jednak, że będr.ie to jedna 

Niewiasta to raczej czer.itwa i rumiana, 
ubrana może nie wedle ostatniej mody, ale tak 
czysto, że aż zapach od niej bić będzie i zmusi 
łodziau do częstego kichania, bo jak Łódź Ło

dzią, nigdy tnkiej woni nie wchłaniały ich na
rządy powonienia. 

z gwiazd teatralnych, wielkiej sławy muzyk, lub 
ktoś w rodzaju Sady-Y ac co. 

O nie! 
Gość, o którym mowa, nieraz już dzięki lu

dziom clnbrej woli próbował osiedlić Rię w na
R~.ern mieście, nawet na stałe, lect. niegościnnie 
iirzyjmowany przez oi;ół mie11ikańców, pi~r~ch~ł, 
Jak przepiórka spłoszona przez kundla wieJ!l'k1e
go, która jednak, skoro strach minie, znów w to 
samo miejsce powracać zwykła. 

Któż to więc taki? 
Hygiena! 
.Już widzę uśmiech na twarzach wielu pesy

mi~tów. A jest ich w Łodzi wielka obfitość, kra
cr.ących jak wrony, gdy się na żer zlatują, ile
krvć stać się ma w naszym grodzie kominów 
coś, co wyskakuje ponad zwykły szablon co 
dziennego szarego życia w dymie i brudzie, co 
nie jest ani szwindlem, ani geszeftem, ani też 
nie ma nic wspólnego z dobrze omaszczonym 
zwyrodniałą erotyką pikantnym skandalem. 

Natomiast ogół łodzian, dla którego sam 
wyraz h y gie n a, to rzecz absolutnie nieznana, 
rozszerza szeroko oczy i męczy niezbyt lotne 
mózgi, co to u licha być może: 

C·1:y uowy termin plajty, ukuty na czarnej 

giełdzie? . 
Czy witz, jak się mówi po łódzku, am 

dowcipny, ani głupi, ot taki sobie wynik dobrego 
humoru przeciqtuc~o lundsman::i, zrodzony poI11ię
<lzy jedną a drugą kolejką piwa, ku ulżeniu tęs

knocie typowego łodzianina z gatunku lodzermen· 
:;chów, kujących fortuny nad Łódką, a wzdy
vb aj ących do wszechniemieckiego Vaterlandu . 

Ani jedno, ani drugie. 

Nie nosi ona atłasów, koronek, modnych 
żakietów, które nie wiadomo, czy chronić mają 
od chłodu, czy też słuiyó za aparaty chorobo
twórcze, ale za to po najściślejszej rewizyi nie 
znajdziesz na niej ani jednej częsci ubrani-a, 
którehy wyglądem swoim, czystością i ksztaltem 
kłóciło się zawzięcie z elegancyą i szykiem szat 
zewnętrznych. 

Pani ta przybywa do nas w towarzystwie 
licznego onizaku fabrykantów i producentów ar
tykułów spożywczych, by przez parę tygodni 
metodą poglądową nauczać lodzian i łodzianki, 

w jaki sposób odżywiać się mają, by spniży
stość i siła ich muskułów zdolne były do wsze
lakiej pracy, bez zrujnowania zdrowia pracowni
ków, by mózgi łodzian stały się lotniejsze i ła

twiej rodziły myśli, wybiegn.jące po za ciasny obręb 
powszedniego życia, poświęconego jedynie trosce 
o byt materyalny, bo: 

n w zdrowem ciele, zdrowa dusza się mie
ści . " 

Ale bez prawidłowego odżywiania jego orga
nów ciało zdrowem być nie może. 

Pani ta ma tu w Łodzi serdecznego przy · 
jacielu, co mówię. wielbiciela fanatycznego, 
który jakkolwiek wyglądem swoim nie zdradza 
bynajmniej, że w tak ścisłych z hygieuą odży

wiania pozostaje stosunkach, oddanym jest jej 
przecież całą duszą ::iż do zaparcia własne
go ja. 

I Mógł Napoleon I, chociaż bynajmniej nie 
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nia liczby katedr, organizacyi wykładów, egza
minów, stopni naukowych i t. d., kończył r. t. 
Zenger następującemi słowy: 

nJ estem głęboko przekonany, iż WS'tyStkie 
te kwestye, którym poświęcamy nasze narady, 
potrafimy traktować ze spokojem. Zadaniem na-· 
szem jest trzeźwa ocena danych, przemawiają

cych za takiem lub innem ugruntowaniem spra
wy, a nie z góry powr.ięte prr.eprowadzeuie go
towych poglądów. Nieomylnych, ani cudownych 
sposobów mmnięcia wszystkich przykrych stron 
naszego życia akademickiego nikt od was, oczy
wiście, nie wymaga. Tembardziej przeto należy 
zabrać się do dzieła z całą gotowością do osią
gnięcia pożytku· z wymi1wy myśli pomiędzy 

p zedstawicielami różnych poglądów . Ufam, iż 

postaramy sifl Najwyżej nam powierzone r.adanie 
spełnić :r. uieustanuem poczuciem swej odpowie
dzialności wobec Monarchy Rosyjskiego, nauki 
rosyjskiej i spoleczeństwa rosyjskiego, oraz z go
rącem pragnieniem przyniesienia prawdziwego 
pożytku rosyj8kiej młodzieży szkolnej". 

Następne posiedzenie wyznaczono na d. 28 
bieżącego miesiąca. 

Kolonie polskie w Bośni. 
-§-

Najprawdopodobniej nic wiedzielibyśmy nic 
o koloniach polskich w prowincyach austryac
kich , tak nazwanych rokupowanych", gdyby nie 
prace misyjne ks . .Maryana Czermińskiego, ka
płana z Towarzystwa Jezusowego. Od lat wiei u 
od wiedza niestrudzony misyonarz te 'krainy, nio
sąc pociechę religijną ziomkom, pozbawionym 
przeważnie kościołów i kaplauów. 

Z relacyj o tych misyach, ogłaszanych dru
kiem, dowiadujemy się też nietylko o istnieniu, 
ale i o potożeuin materyalnem tych osadników i 
o warunkach ich bytu. 

Kolonij polskich w Bośni jest obecnie 16, 
a wkrótce przybęd~ie icb jesr.cze kilka. Ludność 
tych osad pochodzi prawie wyłącznie z Gnlicyi. 
Rząd, zajmując Bośnię i He,rcegowinę; objąl za
razem w posiadanie rozległe nader przestrzenie 
ziemi dawniej ,,sułtańskiej." Ziemie to pierwot
ne, nietknięte jeszcze pracą czlowieka, po wię
kszej części lesiste, wymagają nadzwyczajnych 
wysiłków priy wykarczowaniu i t. p . Rząd roz-

miał marsowego wyglądu, omal nie zawojować 
świata całego, dlaczegóżby dr. Serkowski, cho
ciaż wcale na Herkulesa nie wygląda, nie miał 

· uczynić z Łodzi, najmilsze dla hygieny sie
dlisko. 

A stanie się to prawdopodobnie za sprawą 

projektowanej prze:1. niego wystawy hygieniczno
spożywczej w naszem mieście, dla urządzenia 

której przed wstępne kroki już rozpoczęto. 
Na tej wystawie odbyć się ma cały szereg 

konkursów, mających związek ze sprawą racyo
nalnego i hygieniczneg•> odżywiania naszej po
włoki cielesnej. 

Liczny ich szereg proponowałbym jednak 
jeszcze cokolwiek urozmaicić, jeśli wolno mi 
w sprawie tak donioslej zabrać głos w sutery
nach dziennikarskich i mieć nadr.ieję, że dojdzie 
on do sfer miarodajnych. 

Sprobuj~l 
Pr.zedteru przecież muszę pokorną zanieść 

prośbę do naszych aniołków, pełnych uroku, 
klejnotów domowego ogniska-pa{1 i panienek. 

Nie obrażajcie się proszę, bo klnę się na 
w1izystkie epruwetki dr. Serkowskiego, w któ
rych na żelatynie hodowane są miliardy drobno
ustrojów, zakażających produkta spożywcze, nie 
mam zamiaru ściąg.u.ć was z piedestału artystek, 
literatek, działaczek społecznych i reformatorek 
ludzkości! 

Żywię jednak nadzieję, że nic a nic by nie 
~szkodziło ani wam ani idei równouprawnienia 
oou plci, gdyby szanowny komitet, organizujący 
wystawę hygieniczno-spożywc:r.ą, między i u nem i 
urządził konkurs oddzielnie dla. mężatek a od
d•1.ielnie dla panien, na przyrządzenie hygie
nicznego i timacznego obiadku, nie od gości, ale 
takiego, jaki codziennie spożywa przeciętna, 

mniej zamożna rodzina skromnego pracownika. 
Jako niezb~dny warunek takiego kor.kursu, 

jedynie, by uniknąć krakania mnogich u nas pe
symistów, proponowałbym: 

1) .By panie i panny, stawające do konkur
su, przyniosły na wystawę oprócz za.pasu wiado~ 
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daje je. w pewnych działach od 20 do 30 mor
gów pomiędzy osadników za pewną opłatą;-po 
kilku latach ziemia przechodzi na własność osa
dników. 

Kolonie polskie (1 6 w ogólnej li c11hie ) w Bo
śni Bą r6Zilej wielkości. "Najmrfiej szn, Kolrnw)lk i 
Łuk , l iczy 12 gospodarstw rolny1·b, lrnide posia
dajl}Ce ziemi po 22 ruor'1.'ów; unjl iezuicJ:1za za.4, 
jak up. Rakowacz, ma 200 po:!iadlo:'.;ci po 30 do j 
:?fi morgi'm ziemi kui<la . Roznneone :-<ą • ne l••l 
~crnjewa ku 13anialnce \X r(li.n ych p11\1iat:t<:h. 
"\\- pr1.e wa~.ncj ilo~ci są one lie1.ehnic tak sih.c. 1 
'.i.t; niema 'l.atlnej wątpliwotici, ie pr;1,y pewnej 
-Opiece zdołują utrzymać w iupełne.i c:1.y:;tn~1·i ' 
ch:traher sw1\j poli>ki i r·izwiuąć >li~ w nrg:u i· 
zrnv ekouomiezt11t1 zdrowe i trwa.le. 

Tak samo brak wszelkiej opieki, a przynaj 
mniej pomocy ze strony rządu w sprawach re
ligijnych potrzeb, oświaty i bygieny. 

Rz:1d nigdzie nie wsparł matery:dni e budo
wy uowych ko~cio l ów lnb kapl ic: ni Q; <lr.i c też nie 
zajął Hiq zaloieuiem szkoły <Ila m łodego pok ole
ui a kol1~ni8tów : 11igd1,ic równ it'Ż ni e pomyślał 
o opiece lekarskiej dla tej l udno~ci opu8r.cze1nej. 

atu rai ny gaz w Sussex. 

· .Mniej wi~ce.i l'lzdć lat temn, u·~ staryi Haeth 
field, pl'ily linii bocznej kolei. łal'zącej 'l'unbridge
Wells i Eastbonrnc, w odleglośPi -W mil ang. od 
Loutlynu, dał się auć uicclo tate!· wody. 

W celn obfitszego z:isilenia nż istuicj<1cego 
na 73 f,topy głębokiego stawu. rcizpoezęto wier> 
cenie studni na doiP te~oż. Ale ')()mimo zapuRz
czenia ~widra do głębokości ~77 i;tóp nie na
Jiotkauo większej ilodci wody i zaniechano pr1,ed
siewziccia. \Y ei ag-u tej rnbotv za.u ważono woli 
gu.zn. ;tle nic r.'~~·/1co~o na. "ten fakt więbzej 
baczności, przypn:;zczająe, ii zapach ten pocho-

·~Iuteryał osadniczy jest w J1rzeważne. i mierze 
weale dzielny ihyemie i moralnie. .'iektóre 
kolonie polskie, pochodv.ące z czasów bezpośre
dnicu po okupacyi, zabudowały się jl'ż zupełnie 
por1,ądnie, wy karcwwały grunty. swe i uprn
wiają je prawidło\ o. A była to praca prawdzi
wie twarda - o;;ohliwie gdzie chod;r,ilo o wy~ ' 
karczowanie lasów starych, w których drzewa, 
np. buk lub dąb, nieraz w śretlnil'y do{'hodziły 
wy"ol'o~ci człowieka„ Pokonanie zwyciq.skie ta -
kicu przeszkód ~wiadczy uatler dobrze o tęgo~ci 
fizyczuej i moralnej tych I udzi . 

' chi ze z~nilego puwietr;1,a wewm1trz rury. Dn
piero przy glęLokości B l ~ stóp obecno~ć gav.u 
tak f'ię wyraźnie czuć dala. ie komuś przyRzło 
na my'\ pr;r,ybliżye się <lo otworu z z~palont~ 
za pał ką. Buebnąl silny plomie1i i Je<l wo ug:isi<i 
go zdołano. Na:-;tępnie n>iuni{~to wiqkRzą c:r.ęść 
źelazuyeh rur, zostawiając tylko ·tyle, ile było 
potrzeli:1 dla ntwor,i:euia prze1\·oclu od dna stawu 
do powier1,chni. 

• Osiągnęły też te kolonie dawniejf.lze v.naczny 
stopiei1 zamożno~ci. Now:;v.e nie mialy jeszcze 
cza~u polrndować się i zagospodarowuć 1rnleiv
cie: położenie ich jest nieraz bardzo cit;żkic. 
Rzfl.rl J-rajowy mało się troio:v.czy o dobro tych 
orndników. Ludność mu„i 11adzw;c:r,11j dtn~n cze
ka c na wy:fzielcnic im grunt<'1w i traci przez ten 
rza · gotowiznę, pr;r,ywiczioną z knijn, na wy
żywienie rod:.r.iny. Nic wiedząc, kiedy i jakie 
otrr.yrna grnnty, nie może zalrndow: ć flię lepiej, 
na trwałe i zagospodarować . Cie.·pi na tem nie
tylko strona gospodarcza i·odzin o~a<lników, ale 
i ztlrowie ich w wysokim stopniu. 

Wogólc o~aunicy pol:;icy w Bośni. t'.'ą pozosta
wieni zuvełnie sttmi !'lobie. Opl'<'tez kośernła, któ
ry picrn·s;1,y o nim wiedział, niósł im picrw..;r.y 
ze i;ło 'Clił poi 1-iem pociechy r"li~dJnc i ricrw· 
f'•1.y myślał o ich ~ofrzehac·b rluchowyuli }Hr.ez ' 
rozdawauip k.iiąiek, nnbożnych ohra1.k6w-ue,;z
tą nikt o nich nie myślał. Drogi, u 1 atwiające 
kom'mikacyę pomiqdzy osadami, I';~ w stanic zu-
l "· 1 iP prymitywnym. włn~ciwie ich niL• 1rnL we. 
k: a rząd prawie nic dotychcr.as w tym heruu
k u ni • uezyni r. 
rnoś,·i lrnlinarn§c!l .- nlokownnego jni w ;.::li•wc·e, ' 
,;cJyuic rączki ochocze .do urn.cy. ~fos;ą h:t- gu 
Ktownc sukięnki oraz eleg·auekie fortu:.;d.;i i 'Z'!.-
1•eczki: 

~) By ohinil koul,ursowy na zadany temn t, 
ujawniony przecl samem przyi;t;~piGuiem do thie
ła, ll''Otow:.ły pod nndzorem li) ~ieni:-itbw i l1'ka
r1,y z prucluktów l•rzez komitet '' yHtawy do tar
czon vdl. 

L,;tureatki powinuy otrr.yrnać unr:rndę w po
staci 1·c1me"O pnc<lmiotu, niezbędnego w wypra
~\ ie ~lnh1H' i przccil:t:1oj pnuny 1111: e.i zant<>Y.llCJ 
rodziny, bo \vszy tkie niezawodniA w m1dchodz:l
cym k:irnawnle "w j<lą zn mąż. 

,\ ha! wyJazlo szydło z worka. z::11rnl:ll'ie 
c;liórem. Więc wam moi pan11wie nie it1zie o 
t.11warzy ·zki życia, o pokrewne w:nu dusze, ,icuo 
n dobro knchark i! Eg1.i$ci, samoluiJy, pasihrz11-
<'hy WEtr~tni! 

Pro~ze o <:hwile cisr.y. '-
.\leż feclno dru~iemn bynajmniej nie pr;1,e

:-zkactrn. KweRtya odżywiania jeclnak-to donio . .;ła 
pnz: eya w budżecie domowym. 

'fo jedno. Powtóre złe luh nicrlo~tatorzne 
(lłlzywianie powo<luje eho1 oLy, które z111)w 111-
dcr u \•p1winn:y11nalnie- z .vi i:ksr.a i~ pr>r,rc":t~ hn<l-
ż !tl durni cg-o 11a lcknr;r,t)w i leka1·.it•.':1, i U1ra 
w r. ty<>'ial 1ic pro v: clzące.i żyde ro 1z;ni , p11-
winnn hyć b:.irdzo ~kl'omuą. Wreszcie zahnrze 
v r~ rn:1eh tnLwienh. w nik zle..:I) 1 ni b „ 

Jtin:u ·~o odżywiania or~anizmu: pow <lnj:J.: :- . 
don •' b') tam gd;r, e g }lodatz marny, ""J, 
U:l~,t \ I bi<~ !'O~Jll lf~g l żoląflck tu pn,ecj • l.!;U
l:!J}C tl: r. na zego organi1m u 

K. l wie 1rzytcm, czy <iw pwjcktownnv k )J1-

km . t ii i p nie 1 me ro1,~trr.ygnic n i.nt .i Im i.:-

.. ll 1ueze_o ~·e n.łt1rl7.ieź nic: r.cui(·' 
I\ to ' ie: • 
C't.~"llol,r l- błahe na pozli:· p1·:r,yc1.y11y clo-

11ioslc Dl) , c I il! t>kutJ-i. 0.) znó v 'viuui h.Y Wi..~L: 
p•>d l'<ci~ła r. iwa„-: 11 '~ m ,\~ród łodzi:u. 11 '.zo 
"ie,o'rt .j.i:..J h1rcpe•yt~rów wyeh '>Jllalkó\~, 

OhlieMno, i:i. ei8uienic w nici ~nzu w_;; no· 
silo o rnlo HO fontów 1n cal kwa:lrntowy i ta
kie 'lamc rrwa rlntv1·b 1,a~, c:10~i:ll; mnż•rn przy
pt1;;1,czae. że g-łt)J8Z<l. czę~ć studui w braku rnr 
utrzymn.i:t ·ych ticiuuy, oc1c!nwu·t Y.'i~ypaną zo
stała . 

Kompania kolejowa r.nżyth"vaht ten g-a7. 
<Ila n~wieeenia . tac:. i, używaj.~l'. oclpowiednit-h 
pa'nil;J1w, : le pnza tem nic Pit' 1.r •hiono. 

Cie'.·awi uic ·az przychodzili Jrzypatrzeć :ię 
z mzą1,,,enin tt:świetlenia. Zapytnją•·y H o in\\ia
dano 1,iezrniennic histnryę o przypa•lkriwem otl
kryriu gni/u przez r0lintnih'1.-:-, '· ien:ącyeh atu
duie 

·Przeszło ćwie1ć wiek 11 tcm11 w Ncthcrfield 
i'.; wie ca wrzncona do otworu, kt1'1t·y \' ywicrcono 
w Cf'lt ek--plo :tC>'i Je~n1•;::: l porl...;lt•hh. "!'i'lWfJ In-

któl'ycli nic muicli nil znr:\nia żyda wclroi,yć 
do prncy, ''"7.rzepić ' ich n·ny">ły r1ocz11ci:-t nbn
wi:izkn, a pól.nie.i, i:;korn taki h 1iti:s1.ck ohotnic 
f<iit przy eg.i;:iminie. winią Y-a to jedynie i wyhe·~
uie kllrf'pctytora. 

Jeden v. t:-tkiel1 idnn11' ·i1'1w, 1-1~·1ret;o syn: lek 
uic z<!ał c~r,arniuu, ho bąki :1.liijuł, kiedy Ut'"') 6 
siq tn;Phn hyt•l i przysieclt.it'Ć t'alcli'1w. zamia~· 
należuyC'h kt•repetytorowi rłt. _!J, of1~ • ownł m •1 
hn.inif' rb. ;) i to .ie~zrw w drodze laski. 

Cr.y aliy na "Lwilę ten p:rn za~tano\ ·ił si~, 
j11k chli>cc (•zyn jlgo wykra ·zn przeciw etyce 
p•>lerwcj i jnk wielką w shtkni:h swych prr.y· 
u·c~: 11 oi.t~ -.d~otlf'? 

'l'(le prtcr1e' ~zy"tk:em ..:yn .it~go już od l.1t 
(l l.!e<'innyeh uezv . ie ~1 ii y wla,nc zwalae nu 
b:nki ctidze, ilie liezilc. ie l;kradzrnic pracriwni
ht przcv. 11rncoda n~, kti':rym w dan: m wyp::d
h1 jf ~t, wła:-<ny j(•gn o,ie:('<'. to 1 anka, ·o nie pbj
dzi' w ;a:;, _je111 w i; v0i;.1 1·zasie hoi::-· ty 11loa 
wyda, pr;yspa1·;r,aj::c sp1lłee:1.c•1l:'b\ n jcdneg-o bru
da~a wi~ecj. 

Gdy by tak n1chJi, ·c v.n.,1:zc Ktowarzy zc.1ic 
na1ic1,yeieli i nan •ąeiekk zc"'.1eialn kiedy ur1.ą 
<lz.ir '') -<rtH'. 1; przed1niC'tl'1w. v.wi..zel· ma.i;:c·yd1 
Z!' ·1ir:n\ ami sz'-olnemi, rnog ~ i111 sł n z_,: li.olekcyą 
li t1'nv lJ .rdz' cie' nwą, po111ir;1łiy ktiircmi in:1j · 
<li!Je i<i~ taki np. ni az, .i:.iK li,;t lla1u·zyti la pr.}
watnc• o. naw„11·acv rn lzieów. alty ob11wia1.ków 
kon·1<.'}111rn nic· !rnwicrznli nc11u1om J..la ·star-
z~ rl• .. iho icrn uczei'1 rn:1 t·• i · poj .c c •I 1rnu

<'zanin, . a ja 11 rzemio.''le - - µi•ze ó,v pau na 1-
cr.yeid. 

A umie , i~ zclaje. ie ' i. ~nie ów pan nan
cr.yciel, jak uemi1).~lo trakt ijc 8Wnj zawó J. \V tym 
że ..::-nn.V'11 ho,d u li '-cie, li•prn. 'ie liw1aJ •. : . .-i: 
z :wr.i;ut.'1\V, :l,e ile Jll'l.j t:lltow: ł do e,.;r.,11ni11u, p •
wil r:wn .:n jeg-o ! iec:r,.' pupilu, pi ·ze mi ;uz.1 ni- 1 
u mi: • 

/ r aki-c·h 
t g-:.:1mi110,w: ~i, 
JH'u, p:.nhklm 
z~ pomniał." 

zad,u1 arytmetycznr<·li, z jaH"li 
w l·ia!!n roku przu o Jił" 1 z 11 -

cale Het\ l, tyl •O prtez, W:tk lC'~(• 

wała wybuch i w ten sposób zdradziła obecnoś<: 
gav.u. Ale nikt nie zwrócił bliższej uwagi na to 
zdarzenie i nie przypisywa no mu większego 
znaczenia. Dopiero przecl rokiem kilku amery 
kanów, posłyszawszy o zjawi ska , rozpoczęło po
ważne badania. Niebawem przekonali si ę ou i, 
że pod powi erzchnią ter enu IIaethfe ld jest c oś 
war tego zachodu. Angie lskie zu-4 kapitały i głl)
wy posunęły dalej dzi eło cksploraeyi i eksploa
tacyi . 

Obecnie ,,kompania naturnlue~o gazu" po 
siada kilka studzieii , r. któryeh jetlna ma -J.00 
stóp głębokości. Praca trwa dzień i noc: teni.e 
gaz do8tarcza światła i siły potrzebnej . W nnj
głęhszej studni ciśnienie ·wynosi ~OO funtów 1rn 
cal kwadr. W miarę pogłębienia otworu otr:zy
mnje się stale zwięk-,zenie ciśnienia. Gazoda,;ua 
wur;;twa leży pod podkładem porowatego pia
slrnwca. 

Ci$nienie jakie jest obecnie. wystarc;m n:1j
zupełniej do praktycznvd1 celów, gdyż rnni.e 
przenie~ć !!;nz do na_jdalej położonych wiell-ich 
mia8t Anglii. Wydajność nai1;lębszych studzien 
w Ileathfielll wynosi około 15 Htóp k 1bicznych 
dziennie, e'.1.yli 1/ 8 ogólnej dziennej konsumpeyi 
g-azn w Londynie. ~Iniemają, że podobny rezul
tat możnaby ntrr.yrnać z każdej studni rownie 
głębokiej i że studnie można!Jy mno:i.yć bez 
koiica, nie czynil1u widocznego nszczerl:>kJ. są 
siedni ru. 

Dzienne zapotrzehowanie gazn w mia'ltad1 
położonych na linii k(,)lci Londyn-Brighton, po
łudni1nve!!;O wy~>rz :i.fi, południo"·o-wsdwdniej i 
Chatham wynosi ;) milinrdi'1w 8ttq1 flZd cicnnye'1, 
zatem dziesięć stu fa!en wy,;1arczyłoby n o. zaspo 
koJenic tej olhrzymie,i J-ornmmpcyi. To te ż ,,ko -
pauia ek pl rntneyi naturalncgo-g:a'l.n'' o trzymEłn. 
wyłąt•z lC prnw<l zakladanin rur gaz iwych i1a 
tyeh liniach. 

Tera:r, powiemy kilka. słów to do przynu~z-
czalnt>j przy cz yuy pO\> stawania naturalnego 
gaz!'. 

C<az ten tworzy l'lią w j)Ol,łatla ·h g;liuy nr. 
mcridgt>. a rM.it'!.;'lo (ć war tw t ·jże l a:i." przy -
p11~ze1.ar, :ie nat11r:ilne rezc 1·wo 11.1y g-:p '.•l e cl' 
dn:e~o Sus11ekn daleko Rą o1i zerniej'lze o<l 
bny ·h rezl'rwoarów w Arncl'yce. 

... 'ie jc~t rzecr.:~ dowie !zioną, ws1.akie pr 
w lopoclnbw1, ie gliny te na.;;ycone ~ą n f 
plynua, przecLor!zącą w .it:rn lotny pocl wpły,> c 
zmnio.i ·zen"t < ·ś 1ienia. ktlirc n t"1f<}1111·f' '" 1'11w:-

W do1hti-11, <'1w pan na czyciel prywat 
wiedzieć p iwiuicn, i ,or0 11P. to· L l' l.C <'/. ~ u 
.ie.;t hyn·tj,.,111iej n:'Ul'Zaui i; i \\'\ cho1\·ywa1 ie t.: nia, 
lec;1, tylko pomoc· pr:r.y przy;.:- ltmvn.niu . ·1 d u ' C' 
m~1 lrkC'y_j i to non•oc, Htrzym:ina t;dśle w granic:at 11 
1;q•:n1.l·:'l1\. 11a11 1·zy1·il'li d.~ncp;o zakładu, <'O chlcl , 
łatw!Pj i <lnkłacl~iej sp !ni twr.el1 kia~ sta-. zy1 11 t i· 
że :,; 1rn~j s;r,koly, ja!,,1 z wym:ig<tniami i >i.) ~te 
mem jej nn.i.czyl'·ci; clobrzp, 1lhW 1jm: inv- . :.1 . 
niec, czy t•i etyc:r,uie, dla u ·prnwiedliw 'H

0

'\ ili • 
b c lu h 11 łns1,ej !·orr.3 ~l'i, pot :piać w cza . n l 
zwyn.a.i ui.ywa 1in u ·:r,11iów ~ t·lH ral·tcrl.e I O"t' · 
petytor<'•w, niech ndp 1 vie p urn na tczydcl •i ·1 

pryw;1tnernu "fo ·ue .ie~o sumienie. . 
• Tymcza~c'll jednak, z:u1i111 tow:trr.yszeu e 

nanc;1,ycid1 pomy~li n nrz11<lzeni11 wy tawy. ko
medyopi-:art(llll naszym pr1.ek:1r.11jQ pt1my~ł llo 01·y. 
;;"nahwj 15eeny. H1.c1·~ 'lr.i. (; Riq 11107.c na jeLlm J 
t. żt>i1!'!kid1 pen~.J.i i rywat•1ych; np. w Łodzi. 

0:1nhy : przcloi. na i lrn11dy<latlrn. na naaczy
eielki;. 

Przo}oi,ona. i'ri.dan pau';i, aby'• m 
do tar ,zyht w:zy.;•kie i; Woj' c·t'n1,ur." od poci
wst1;11 F'j :1:i. lln >8 atu i ej k a:-<y, <lb <ll)wi 'Jr.cni:t 
ie /. i -zulruiotn, które i WJ kl. d na ni .ie: pen~ 
syi eh ~ C: po der;.yć-, r.aw~Z·) miałn:i pi ą t k 1 
W) łarw1ie. 

I" a n <I : "at k .L O ,11 !· lc<HZ 1W !11 nu10 
niemało tni I · /. ,,·auie tej kolE k1•y•. p > kt/1 ·~ 
11 H .dam iei.l;,i6 aż tlo trt.ef'h llłi.~~, do.~: 01!:.L· 
lou_veh je !no o I drugicg.i. 

JJ r zeł i, 1 n a. :Tie lo.~1~ na. tc:n. Z-'cllce~z 
si11 tiit,: pani 11l>ic,a6 ciemno, w dt J:<.,. powł6c1.y.· 
8t!~ u·niq i ·z·ać włosy tal-, aby .lry;1,tn·a po
st·1r1.ył<t c·1~ ;r,1: cznie, n to d la dl)dan1a. f'iOlne po
w~q;i \·ohc\'. 111·ze1111ic. 

~ liieut1 1t! 

Janusz. 
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pnewiercenia otworu, do tych warstw dochodzą

cego. 
W każdym razie gaz ten wydaje bardzo 

silny zapach naf1y, analiza wykazuje w nim 

721
/ 2% gazu blotnego, 51

/ 2% węglowodorów, 4% 
tlenku węgla, 18% tlenu, ale zanieczyszczeń, jak 

kwast1 węglowego, amoniaku, lub si:nkowodoru, 

nie odnajduje się w gazie naturalnym wcale. 

Skład zresztą jego jest pr:.n1 ie ten sam we 

wszystbich studniach. 
Jest mniej obfitym od amerykańskiego w gaz 

błotny; za to bogatszy w węglowodory. Użyty 
przy odpowiednich palnikach d:ije płomień o :oilc 

12-H świec; to znaczy, iż nie mniej11ie posiada 

własności oświetlające od gazu, ~ yrabianego 

przez towarzystwa gazowe. 
Wlasności jego cieplikowe również są wy

sokie. Niewielkit stosunkowo objętość daje duiy 

plomień. Dlatego jest bardzo odpowiednim do 

domowego. użytku. To też doprowadzouo go ru

rawi do wielu domów w Haetfidd. 
Wreszcie zastosowano go do wytworu siły 

poruszującej maszyny. W Haetfield istnieje kil

ka motorów gazowych. .Maszynę parową o sile 

szescrn koni parowych, poro puji~cą wodq do 

użytku kolei, zastąµiono motorem gazowym o 

sile 11
/ 2 konia. Przyczern konirnmpcya gazu na

turalnego jest o polowę mniejt!zą od kousumpcyi 

sztucznego w jednakowych warunkuch. _ 
Czyż moźliwem jest zastosowanie ga'l.u na

turalnego do dalszych przemysłowych celów, po

wie nam Ameryka. 
Wyi;tarczy wymienić Pittsburg, miasto hut 

szklunych i źeluznych, gd'l.ie w cztery lata po 

zaprowudzeniu siły gazowej jedna. tylko kompa

nia zasila 400 fabryk i 700 mieszka11, którym 

do"tarczała również całego zapotrnebowanego 

opału. Teraz zaś opłaca się kornµanij wydanie 

miliona funtów szt. dla przeprowadzenia rur i 
zasilania miejscowości :WO rnil angieltikich odle

głych ud miejsca dobywania gazu. 
Czas poknie, czy Sussex dorówna amery

kauskiewu wspólzawodnictwu. 
Na pociechq zaś turystów, lubiących angiel

skie krajobrazy, dodamy, ze lesii;te i Bielskil' 

powaby Susstxu nic od powodzenia 11aturali11.:-:•• 
ga'l.u nie ucierpią. Wprawdzie przy wicrc.:11 li 

napotkano na pokład rudy żela'l.uej, oraz pia::1ku, 

wybornego do wyrobu szkta. Ale prawdopodohuie, 

nawet jeśli gaz Sus11exu ziści wi;zystkie położone 

w nim nadzieje, będzie raczej jako rnateryał 

opałowy wysyłany w dalsze strony, niż zużytko

WJ\Htllf na miejs1,;u, gdyż okolica, w której 8iti 

znajduje, nie odznacza się ani dostępnością, ani 

łatwością komunikacyi. 
Przygodny turysta nie zauważy, ii llaetfield 

czemkolw!ek 8ię wyróżnia od każdej innej wsi 

angieli;kiej, tern więcej, że p. Invernes8 lvatt11, 

inżynier, wyznacwuy do wy konuuia odpowie

dniult rubót, przygutowar plan podzien;rnego sy

stemu rur. Kopie on studnię, mającą 12 i;tóp 

średnicy, a 75 i;tóp głębokości. Następnie wy

kłada. ją grubemi wetaluwemi płytami, mogące

mi wytrzymać wysokie ciśnienie. Od dna studni 

spuszcza Bię rnrti za pomocą świdrowania do 

pokładl>w gazodajuych, u z górnej części 1:1tudni 

podz1eurne pr'l.ewody doµrowadzają gaz do ws'.t.el

kiej danej wiejticowości. Obs'l.erne, w teu sposób 

utworzuue rezewoary, ruogą być µokryte torfem. 

1 nikt, µrócz inzynierów i szczęśliwych właści

cieli miejscowego gruntu, nie ma potrzeby wie

dzieć o ich istnieniu. 

CENY ZBOŻA I PASZY. 

Łódź, 17 pażdziernika. 

Dziś płacono na targu: 

Pszenica polska 6.oo - 6.15 rb. za korzec 
. „ rosyjska 92 kop. do 1.00 rb. za pud 
Zyto polskie 4 50 - 4.60 za korzec 
„ rosyjskie 74 - 78 kop. za pud 

Owies 75 - 80 kop. za pud 
Jęczmień browarny (200 f.) 4.15 za korzec 

„ na kaszę 3 50 „ 
Groch warzelny (260 f.) 6 30 „ „ 

„ na paszę 5 30 „ „ 
Kartofle 1.80 do 2.00 za korzec · 
Siano 1.00 do 1.10 za 120 funtów 
Koniczyna 1.20 do 1.40 „ „ „ 
Sloma .65 do 1.00 „ „ „ 

Z powodu świąt żydowskich trauzakcye wcale nie by
ly zawierane. 

-;-:-:-

ROZWÓJ. - Sobota, dnia 18 października 1902 r. 7 
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~~I Chcąc ulatwił naszym rocznym prenumeratorom posiadanie cennej pracy d·ra Feliksa Ko- ~ ~ 

~ . 1§ necznego, postanowiliśmy dać im dwa tomy 
1ig, ~ 

~~ ~~ 

H ,,Dzie,J· ów Polski" U 
~~ ~~ 
nB aw 
ó1i&· 1!N 
~1~ za 75 kop.: w bogatej ozdobnej oprawie w płótno angielskie za 1 rb. 20 kop. Życzący mieć to dzielo, · ~ g 
'l(: 1i&• zechcą z góry wnieść w naszej administracyi przedpłatę, w ciągu października aż do dnia .!'& ~ 

~ · <%- • 15-go listopada. ';8! ~ 

~18! 
~~ 

~i• Po ukończeniu bowiem tego terminu, jeżeli okaże się. że książka będzie miala więcej niż 25 ~ S_· 

§
~ llli arkuszy druku, któreśmy deklarowali, cena zostanie podwyższ~ną. Ci, którzy wniosą do ;& ~ 

?811 15 listopada przedpl:atę, otrzymają już całe dziel:o, bez względu na ilośc ur kuszy. ~ .. ł) 

I ~ 
·~~ 

il?j · Przedpl:atę na oprawną książkę można wnosić w dwóch ratach: przy zamówieniu 60 kop. ii!l ~ 

1
g I' i przy odbiorze 60 kop. ~ ~. 

~ '~ Administraoya wnoszą,oym przedpłat~ na „Dzieje Polski" wydaje odpowiednie kwity. ~ g1 

;B ~I 

-~ - ~-
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········-···· Zatwierdzone przez l\Iinisteryum Spraw Wewnętrznych 

Kursy Muzyczne 

Antoniego Grudzińskiego 
w ł.odz;, ul. Zawadzka I, dom Scheiblera 

I\lasy czynne: fortepian, skrzypce, śpiew solowy, wiolonczela, teorya muzyki, harmonia. 

Po ukończeniu wydają się patenty i świadectwa nauczyciel:skie. Kancelarya otwarta co-

dziennie od 1 1 do l rano i od 4 do 6 pop. 1359-1-1 

-·~-·~~~~~~~·~~~~~~ 

• Kapelmistrz : 
"" artysta muzyk N. PODKAMINZR, posiadający dyplomy z ukończenia wiedeń- • 

skiego konserwatoryum i St. Petersburskiego Cesarskiego Rosyjskiego To- "" 

warzystvm muzycznego udziela lekcyj śpiewu solowego i chóralnego, gry AA1t 

W. na fortepianie i teoryi kompozycyi (harmonia, kontrapunkt, fuga, instrumen- "" 

"" tacya etc.) Przyjmuje od 11-1 i od 4-H. 1a21-2-1 ' 

• Ulica Piotrkowska 1180 m. 30. • 

-~~··~·~~~·~~~~~~~~ 
Odpowiedzi Administracyi. 

Panu Edwardowi z. "Historya Polski" przezna
czona jest, za dopłatą 75 kop tylko dla prenumeratorów 
rocznych, sz.pan nie jesteś nim; może ją pan jednakże 

otrzymać po roku prenumeracyjnym, lub po opłaceniu pre
numeraty za resztę zaległego czasu. 

Panu Karolowi Rrdzk. Przyrzekliśmy dać, ja· 
ko premium, "l:iistoryę Polski" na 25 arkuszach za do
platą 75 kop. dla prenumeratorów rocznych. Ponieważ 

nukl:ad tego dziela poch~onie przeszlo 4,500 rb., przeto 
ilrść musimy unormowac. Dla tego prosimy naszych 
prenumeratorów, aby się zapisywali do dnia 15 listopada 
gdyż, .ieśli dzielo będzie większe, będziemy zmuszeni pod
nieść cenę i ci. którzy się nie zgloszą do tego terminu, 
będą płacili drożej. 

LISTA PllZYJEZDNYOH. 
GRA.ND HOTEL. Brr.ozowsski, Kolodeński z Po

dolska-Skwarz z Kielc- W einreich z Odesy - Radkie
wicz z Warszawy - Leodsberg z Wroclawia - Rolle 

z Berlina. 
HOTEL VICTORIA. Hampus z Tomaszowa - Win

kler z Hollesehau-Rewieńskl, l\Iajewski z Warszawy -
Wlistehube z Tomaszowa - Kaznorowski z Gostynina -
Seidel z Moskwy. 

I 
I 
I 

I 
I 
I 
I 

I 
I 
I 
I 
I 

I 

l 
I 

Rozkład jazdy. 

Na kolejkach wązkot01·owych. 

Do Pabianic pociągi odch-0dzą w d n i p o w s z e
d n! e:. pierwszy .pociąg o go.dz. 7 i:an?, następnie po dwa 
poc1ąg1 na godzmę. Ostatnie poc1ąg1 odchodzą z Lodzi 
wieczorem o godz. 10.52 i o 12; w n ie dz i e 1 e i 
św i ę t a odchodzi z Lodzi po 4 pociągi na godzinę, po
czynając od godz. 7-ej rano, aż do godz. 11.13 wieczorem; 
pozatem odchodzi jeszcze pociąg o godz. 12.05 w nocy. 
Jazda do Pabianic trwa od 35-40 minut. 

Do Zgierza pociągi odchodzą: w dni p o w s z e
d n ie od godziny 7.02 rano co godzinę po trzy pociągi 
aż do godziny 11.02 wieczorem, poczem ostatni pociąg 

odchodzi o godz nie 12.02 w nocy; w n ie dziele i 

św I ę ta pierwszy pociąg odchodzi z Lodzi o godz. 7.04 
rano, następne kursują co 12 minut do godziny li.IO, po
czem odchodzi ostatni pociąg o godzinie 12.02. Jazda 
do Zgierza trwa 28-35 minut. 

Z Pabianic odchodzą pociągi: w dni po wsze
d n ie o godzinie 5.45 rano, a od godziny 6.47 rano do 
godziny 11.13 wieczorem co pól godziny; w n i e dz ie 1 e 
i ś w i ę t a pociągi kursują mniej więceJ co 20 minut; 
ostatni odchodzi z Pabianic o godz. 11.03 wieczorem. 
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Mloda panienka 
poszukuje umflblowanego pokolkn przy po
rz11dnt1j skrcronej wdowie lub t-Pzdzlttnej familii. Oftirty składać w adm .• Hoi:..-oju• sub „Skromn1 •11ć" . 1%7-~-1 

Dwa pokoje z kuchnią 
i przedpoki>j na H plę~rze w kn" r' 1· i ·· li ,·il! do "Yn~jęuis. Ul. Wrn~" ' -~, .\'1 90 w ofi~ynl ł' . :;:,~ :, -· l 

Pracawnia Haftu 
Maryi Kolczyńskiej 

~oa firmą „DOLIŃ~KlEGO" 
ul. Przejazd 14 

przyjmuje ll·szelk& roboię, w Hkrea hanu 
wchodzącą, wykonanl6 artysiyezne. 

1233:-3-1 

Złoły medal na wyshwlti kueWlrskieJ, 
otrzymało masło ż Wilczyc będące na skła• 
dzle u O. Taucherta 

Mikołajewska 29 m. 25. 
Cena śmlełankowtigo 46, kuchennego 40 kop. funt. 1361-2-1 

Poszukuję wspólnika 
lub dzierżawcy do Interesu bez konkurencyjnego w mieście i okolicy, z kapi
tałem do -iOOO rb„ zabezpieczenie hypo
teezne. Oferty pod lit "Z. K." składać w adm. "Rozwoju•. 1368-3-1 -Dobre I ładne 

knpelusze męzkia 
sprzedaje 

A. Marszał. 
Łódź, Płołrkowska 123. 

LaIDDJ. E.wi~d
1

;;w. 
Ul. Zielona 19. 12ss-3o-5 

Choroby wenerrczne, 
skórne i moczopłciowe 

Or, S. LEWKOWICZ 
Zaohodnia .Mi 31 

(obok lombardu akeyjlltl~O) . 
'ma. pa.nów od 8-11 r. i od 5-8 wlecz. Dla. dam od godz. 2 do 3 popoludnlu. W niedziele i święta od 9-12 i 5-7. 

699-e-96 

Ur. O. Altenberger 
Andrzeja 5 

Choroby nosa, gardła uszu. 
Przyjmuje w dQmu od 9 do 11 rano I od 4 do 6 popołudniu, w święta pnyjmu
je tylko rano. 1166-c-21 

Dr. E. Mittelstaedt 
Choroby wewn~trzne i ner• 

wo we. 
Piotrkowska 243 

Przyjmuje od 8-91/, r„ l od 4-6 pop, 
1112-e-63 

Dr. A. Brandstein 
Choroby dziecinne, wewnętrzne, 

Akuszer~a 
przyjmuje od 9-11 r. l 6-'1 wlecz. 

Łódź, Konstantynowska 7. 
106!1-e-33 

ROZWÓJ. - S1ibota, dnia 18 października 1902 r. 

Dr. D. Helman 
Choroby uazu, nosa, krtani i 

· gardła. 
Pnyjmuje od 9-11 l 4-'1. 
Piotrkowska Nil 39. 

858-e-6'1 

. Gabinet dentystyczny 

R. Littwina 
Piotrkowska 108, dom p. Ende~o 

Dr. S. DworaDczJk 
Choroby weneryczne i skórne 

powrócił. 

1 Leczenie i plombowanie zepsutych I zębów. Wprawianie sztucznych zęl bów. 982-r-l 7 

Mieszka obecnie Piotrkowska M 145 godziny przyjęcia od 9-10 rano l od 6-
'1 popoł. 1188-10-0 

Dr. F. Skn~i~WiCl 
Choroby skórne i weneryczne 

Andrzeja li. 13 
Przyjmje: 10-12 rano I 6-8 wieczorem, 

panie 6-n popoł. 606-d-lll 

Dr. A~rutin. 
Choroby skórne i weneryczne 

Krótka N2 9 
Przyjmuje: rano do godziny 11, po po· 
łudniu od 6-8, panie od 5-6. 
W niedzielę Sł do 111/ 2 r. l 21/ 2-41/ 2 pop. 

34b 69 

8t4-d Dr. Maul 
Choroby skórne, weneryczne 

i mocztl płciowe, 
PIOTRKOWS«A M 121, 
Przyjmuje od 8 do 11 r. I od 6 do 8 po

południu . ł'anłe od 6 do 6 popoł. 
W niedzielę 9-12 2-4 popoł. 

Or •. Leon SUberstein 
Leczy: Choroby skórne i wenerycsne .l"rsyjmuje panów od M - IO, 1 - 2, 6- 8 wleazorem. Panie od 6-6 po połndnlu 

Ewangelicka IJ. 1. 
W nltidzlelę I śwlę~a Cld !!-11 r1.1no, 4-11 

nnnnłTinnlr 9 · I 

Or. Rabinowi cz 
Choroby gardła, nosa i uszu oraz 

zaburzeń mowy, 
ulica Zielona N§ 3. 

Przyjmuje od godz. 10-12 r, I 6-7 pop. 
880-r-49 

Dr. J 'n P i1ni'z~k 
prz1jmuje w chorobach nosa, 

gardła i uszu. 
10 l poł rano i od 6 d~ 7 wieczorem. 

!trednia .M 12. 
426-d-41 

Or. ·E. 8onnenbsrg 
Choroby skórne, 'Weneryczne i dróg 

moo1owyoh. 
Ulioa Cegielniana M 14. 

Przyjmuje od 1u-l i od 31/ 2-71/ 2 pop. 
839-r-18 

Kobieta-Lekarz 

~r. Eugauj~ Zaligson 
' 

Choroby kobiece, akuszerya 
Piotrkowska 124, rog Nawrot 

przyjmuje od 3-5 pop. 1096-r-9 

Or. Feliks Arnstein 
z Kutna 

osiadł w Łodzi, Krótka 12 
przyjmaje od godl!:iny 10 rano l od 4-6 

popołudniu. 

Leoznioa dla Ohoryoh 
WENERYCZNYCH i SKÓRNYCH 

Dra B. MARGULIESA 
al. Wólczaileka N! 39 róg Benedykta IO. 

Porada 40 kop. 
Przyjmuje od 12-2 pop, l od 4ł-8 wlecz 
w nledz. l swlęia od 9-12 l od 4ł-6ł w 

Ł~żk.s dla ohorych. 
'113-r--,-60 

Na IV kl. penayi żeńskiej z kia• 
są wstępną 

J&aiuy Tymia1i1ekiaj 
przy ul. Średniej M 23. 

Lekeye ruzpoezęły się d. 16-go sierpnia. Zapisy uczenie do wszystkieb IV klas i 
oddziałow przygotowawczych codziennie od godz. 9 rano do 3 pop. l od 4-6 pop. 

Dzieci przyjmują się od lat 6-elu 
1063-7-8 

xx'xxxxxxxxxxxxxxxxx Q Biuro Nauczycielskia Q 
X RADKIEWICZ, Nawrot I X X X X ma natychmiast do umieszczenia: X X Nauezyeiell, nanczyeielkl, freblow· X X kl, bony rożnej narodowości. X 
X Dział rekomendacyjny po- X X leea: Buchalterów, buchalterki, ka- X X syerkl, kasyerów, eksp„dyeuiow, ek- X X spedyeutkl, magazynierów, rządeow, X X gospodynie, lip. Na żądanie kaaeye X X I poważne referencye. 662-d-47es X xxxxxxxxxxxxxxxxxxx 
Zakład Leczniczy 

~Airurgiczuo- Gi1akologicz11 
w Łodzi, ul. Południowa .NI 19. 
Pokoje pojedyncze i wspólne. Ca
łodzienne utrzymanie wraz z lecze
niem 2-5 rb. dziennie. Porady 
w ambulatoryum kop. 50. Lekarze 
ordynujący: chirurg Dr. med. Kruache, ginekolodzy: Ksawe• 
r~ Jasiński, Kaufman. 

Plerwszorz~dny 111 Warszawy 

KRAWIEC DAMSKB 
KATOLIK 

robi okrycia damskie, fasony ksziaUne 
l wykończenie arlystyczne 

Spaoerowa M 31. 699-3-3 

Anglika lub angielki do nauki języka 
poszukają C. K. I R. Oferty składau 

na 111. Nawroi >fi 8 m. 28. l898-:~-2cspo 

A Wspólnik z 2000 rb. potrzebny zaraz 
•Iuteres zapewniający 8000 rocznie. 

Wiadomość Hotel Earopejskl 19, Zawadz-
ka. 1910-1-1 
conversaUon fran~alue ehez nnti dame in 11trulte. Oferty „Lothtn" d-39wes_ 
I \o egzereytowania forłeplan na godziny .li Wiadomość w adm. „1'ozwoju" 

1492-d-.9 

Do sprzedania zaraz eałk:owlle urządze 
nie do piwiarni, bardzo tanio. Widzew 

ska 160. 188 -~-3-a 

Dom dwupiętrowy z remizami, zabudo
w~nlaml l placem. położony w u1onlrnm 

miasta do sprzedania. Warunki dogodue Wiadomość ul '. Targowa >fi 16 m. l!I. 
1886-3-.3 

Choroby weneryczne, specyalnie dzieoi I 
1321-10-l . . „-. - ____ .._,. _____ „_..... -

Przyjmuję nadrabianie pończoch. 
Ul. Mikolajewska Xi 5~, m. 50, I 

Energiczna, mł;-daoaoba, poszukuje miej 
sca zarządzającej domem, może być przy pojedyńczej osobie. Oferty składać 

w adm. "Rozwoju" sub. „H. I. L." 
l 894-3-2śepo _ 

I ntellg„ntne oHoby na posadach, źyezl\ea 
sobie mleć poboczny dobry doehód, ze'

eheą dożyć oferty w adm. .Rozwoju" il piętro. llll-d-d3 pod „M. S." 1768-l-ls 

Kt 240 

Kuplę urząd!Goną ezyłelnię. Oferty s'{ła
d~ć w adm. "Rozwoju" pod „PraC'\&. 

1887-2-2śs 

Karetka 2 osobowa w dobrym staniti i 
p owóz nowy wykwintny do sprzedania. 

Ul. Mikoła jowska >ii 19. 1896-4-3 

Młody człowie k, znający języki, rosyj -
ski, polski i niemleekl, p osznknj ~ p osady ij Ubjekt :i. Inkasenta, ekspedyeata lub 

tp . Oferty proszę składać w a 'lm ,Roz-
woju" pod "Posada" . 18~9-3-3 

NiemlellkA konwersaeya u młodej polki. 
„Studyum" . d-wea 

Nauezyelelka z patentem glmnazyaJnym, 
z franenoką · konwersaeyą l muzyką. Oferty prosr.ę składa~ w admlnis~r. ,Roz

woju" pud li5. "K. M.• 1'124-6-4 

Obiady gospodarskie ._w - domu prywatnym 
po 36 kop. Ul. Pus \a >ii 3, na parterze. 

d-6 

Osoba młoda znająca gospodarstwo l kra
wieeezyzoę, poszukuje miejsca na żądanie mot„ złoźyć kllkolt'tnie świadectwo. Oferty składać w adm. ,Rozwojo• pod lit. 

„M. M." 1893-2-.2 

Ogrodnik:, zuająey gospudardtwo wlej skle 
putrzebny zaraz lub od 1 atyeznla. Wia

domość w Rąbienl11 pod Łodzi~ za Manią 
lub w adm. „Rozwoju& 1!109-3-lswc 

PÓwóz-·pÓłkryty-;-- czteroosobowy-;- mało 
używany, w zupełnie dobrym sianie okazyjnie tanio do sprzedania. Obejrzeć 

można w K.on -tanl}"nowle u Leop lda A Ma. 1892-3-.~ 

Poszukuję korepetyto r a, ln óryby ml u
dzielał korepetyuyj do drugiej klasy za 

mle~zkanie. Hlltszyeh szezegołów można 
się dowledz '. eć ni& ulicy Plvtrkowskit·j )fi 
103 m. 8. 1908-1-1 

Pralnta elJ <>will•ma. Średnia ~O. K. t>zcze-
pańs k l. 44-1-d-49 

Przyjmę zaraz zdo lnyeb eztiladzi bla
charski , h •· raz d1łopeow n ·1 praktykę. 

W. Lyczkowskl, Piotr kuWdka 183. 
1861-4-4 

1Jo8znkuję posady pisarskiej lub posady L rysownika planow budowlanych. Obez
nany jes•e rn z robotami geomescyczneml l buehalteryą. Znam ję zyki. Ofer1y pro
szę składać w a dm . • Rozwoju" dla „M. O." 

1867-8-.3 

Potrzebni chłopcy tl o zakładu galantti
ryjno -l nlrollgatorsklego l pracowni ram, 

Nowackiego, Łl>dź, Benedykta 14. 
1901-2-2 

Qtodeut unlwerdyleln, doświadczony koOrepetyfor, poszukuje lekcyj lub korepe
tycyj. .Speeyalność: rosyjski l matematyka, franc11sk.I I niemiecki w zakresie kur
"n gimuazyi1luego, Oftirty proszę składać 
w adm .• 1:tozwojn" sub .• s1urlentowi". 

1763-3-.3 
~przedam za btizeen w dobrym stanie, Ołóżka, szafę, zegar etll. Filia plekars ka, Widztiwska 160. 1996--1-1 

Zaginęła karta - pobytu na lmlę Antonie
go Pluskota, wydana z m >1glsiralu m. 

Łodzi. 1995-8-1 

Z. aglnęł11 karta pobytu na Imię Jozefy 
Ratajczyk, wydana z magiotratu ro, Ło

dzi. 1997-3-1 
'/ aglnęła karla pobytn na itDlę Andrztija /'JKow„lsklego. wydana z maghtratn m. 
Łodzi. 1912-3-1 
'.lagloęła karta pobytu na Imię WładyLJsława Sproslński~go wydanll z magi-
stralo m. Łodzi. 1911-8-1 

Zaginęła karla pobyto na imię l::!tefana 
Doui„e, wydana z maglstrału m. Łodzi. 

1902-3-2 
'/ powod11 wyjazdu sklep do sprzedania, 
Dw bllskośd dwóch fabryk z wyrobioną 
klientel'\. Wiadomość w adm. „Rozwo-ju". 1884-3-3 

Zaginęła karta pobytn na imię Jana Ka
sprzak, wydana w Radogoszczu, 

1897-ll-3 

Zaginęła karla pobyło na Imię Jana 
W11wrzynowsklego, wydana z magls\ra-

in m. _J;.odzl. 1903-3-2 
'l'ag nęła kslążtiezka ll'gilymaeyjna na LJ1mlę Bronisławy Owczarek, wydana z 
magistratu m. Łodzi 1900-3-3 
r ./up .;łnle dobra maszyna do Hl'.iyeia bardzo 
LJtanlo do sprzedania. Wiadomość w admin. 
„Rozwoju". 1878-6-4 

700 rb. poirzeba aa hypotek.ę nie ob1iią
źoną żadnym długiem . Oferty przyjmu

je Mlm. „Rozwoju" pod lit. „I. B. 700'". 
1899-3-3 

'.1 aginęły 2 karły pobytu na Imię Ruehli DRyfkt i Judka Meekler, wydane z ma-
gistratu m. Łodzi. 1889-3-3 
l./aglnęła karta pobytu na Imię Ignacego ' 1'-'Leśniewleza, wydana z magistratu m. 
Łodzi. 1890-8-3 
'/aglnęła karta pobytu ua Imię Jana LAWłodarezyka, wydana z magistratu m. 
Łodzi. 1891-3-3 
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Szkoła kroju 
SUKIEN I OKRYĆ DAMSKICH 

oraz bielizny damskiej i męzkiej 

M. ZIELIŃSKIEJ 
w lodzi, ulica Spacerowa 31. 

Przyjmuje zapisy uczenie codziennie od 9 rano do I i od 3 do 6 
po poludniu. Przy szkole pracownia. 1147-12-6 

Wykończenie robót szybkie i eleganckie. 

Biuro Wiertnicze i Robót Górnicźych 

Inż, Łempicki i S-ka w Sosnowcu 
podejmuje się wiercenia studzien artezyjskich do znacznej glębokości na 

wodę, poszukiwa1i. cial mineralnych (węgla, naftę, sól etc. etc.) robót 

górniCZJCh wszelkiego rodzaju. Wiercenia za pomocą maszyn parowych 

i ręcznych różnych systemów. 

Roboty wiertnicze byly wykonywane: 

· dla Tow. Górniczego Saturn 
dla Tow. Hr. Renard 
dla Bezimiennego Tow. Kopalli. w Uzeladzi 
dla Drogi Żelaznej Warsz. Wied. 
dla fabryki Deichsel i 0 -o 
dla Warszawskiego Tow. Kopali\.. 
Biuro przedstawia najlepsze referencye i daje dużą gwarancyę. 

Przedstawicielstwo Wiedeńskiej fabryki narzędzi wiertniczych 

TRAUTZEL I C-0. 
Adres dla listów i depesz: Lempicki-Sosnowiec. 

Przedstawiciel na Lódż i okolice 

1318-6-3 Karol Weil---Cegielniana N2 63. 
Do jednej z większych szkól fabrycznych 2-klasowej, poszukuje się 

Kilku Nauczycieli 
semlnarzyetow, z parolefoią praktyką, w liczbie ktorych jednego z aemlnarynm 

Warstawskiego, ewangelikµ, dobrze władającego niemieckim. Pensya rb. 500 rocznie, 

mieszkanie i opał. Oferty składać pod lit. "F. S." Soanowłce poste resiante. 
1189-9-4 

DYREKCYA 

Kolei Żelaznej Warszawsko-Wiedeńskiej 
podaje do wiadomości powszechnej, że kursujące w sezonie letnim dla 

komunikacyi bezpośredniej pomiędzy Warszaw(t, Berlinem, Paryżem i Osten

dą pociagi „Nord Express" MX!! 29 i 30 pozostają bez zmiany na kolei że

aznej \. arszawsko-Wiedeńskiej i na czas sezonu zimowego, a mianowicie: 

Czas Cz aa 

~------~--------- ~ I Odejścia Nazwiska Stancyj Przyjścia I Odejścia Przyjścia 

go z. m n. go u. m n. d l I d~ I godz. mln. , godz.--godz 

·------------------·--------------------· -

I 

w aobo~y 

- - 11 50 
3 45 4 13 
7 IO 7 15 

11 02 - -

c o dz I f n n Ie 

- - 11 li 
8 24 8 ll1 

11 05 11 21 
5 14 - -

- - 11 13 
2 35 - - I l 

Warszawa W. 
Aleksandrów 
Poznań 

Berlin 

Berlin 
Kolonia 
Liege 
Paryż 
Llege 
Ostenda 

A 

I 

I 

8 
3 
1 

-
c o 

9 
11 

8 
-

8 

I -

w piątki 

45 -
51 4 
27 1 
- 9 

dz i e n n Ie 

19 -
52 12 
14 9 
- 3 
58 -
- 5 

Godziny oznaczone podlug potudnika Warszawskiego. 

-
40 
32 
31 

-
22 
08 
04 
-
50 

W sklad wzmiankowanych wyżej pociągów wchodzą tylko wagony 

sypialne klasy I i wagon restauracyjny. 

Uwaga. Godziny z minutami tlustym drukiem oznaczają czas od go-

dziny 6 wieczorem do godz. 5 minut 59 r. 1356-1-1 I 

Materyały na ubrania męzkie 
na rnzon jesienny i zimowy w najnowszych deseniach, w dobrym gatunku 

poleca po cenach przyst.ępnych 

Skład sukna i kortów 

J. W. Wagner, Krótka 7. _ 
3-ci <lom od Grand Hotelu. 1322-46-::i 

I Sprzeda! na częściowe spłaty. 
I -
1 Lóżka zwyczajne od 3 rb. 
Lóżka angielskie od 9 rb. 
Lóżka dziecinne od 4 rb. 50 k. 
Kuchenki szwedzkie 11Primus11

• 

Szwedzkie żelazka do prasowania. 
Maszyny do robienia masła. I 

I 
Maszyny do robienia lodów. 

1 Piece żelazne wykładane 
\ 

glinką; , 
I 

I 
ogniotrwałą;. 

Piece naftowe. 
1 Zasłony przed piece. 

I ~.LJG~~~g~.1 ~l~~d~w~ 's
1

nb-

telny i nl1:1dostrzegalny. Sprz1:1daż w 
składach aptecznych i perfnmer) ach. 

Cena 15, 30, 50 ko11. i rb. I. 
508-ló-3 

Dnig 23 października r, b. o godzi
nie 2 popołnduin w sali knratorynm trz ź
woścl przy ul. Zawadzkiej pod ni J 6, od· 
będ!.le się kwartl\lne zebrnnle pp. m·1j
strów szewckich m. Łodzi, a 25 
b. ro. o godz. 10 rano jslto w duln patro
na Kryspina I Krysplniana1 odbędzie się 

nabożeństwo w kościele Sw. Krzyża, na 
ktore zaprasza starszy Zgrom •1 dzen 1a 
1852-2-1 T. Grygllk. 

Umywalnie różnych systemów. 
Garnitury do umywalń. 
Galantery~ domową; i gospodarczą;. 
Wózki dziecinne. 

. Towarzystwo uaoskonalonej ~erf urneryi 

I A. Halle i S-ka 
Garnitury do kawy. 
Serwisy do oliwy i octu. 
Garnki kuchenne i emaliowane. 

POLECA 

SKŁAD FABRYCZNY 

!kc. Tow. Wł. Gostyńsb i S-ka 
Piotrkowska 68. I 
Zarządzający J. R. Żdżarski. I 

Sprzedaż na częściowe spłaty. 
36-104-78 

w Moskwie. Dostawcy Dworu 

Oddział Warszawski, Wierzbowa 7, 
polecają ostatnią nowość perfumeryę 

,,Wrzos''· 
Perfumy, 

Mydła 

i Wodę kolońską, 

dostać można w perfumeryach i skladach 
aptecznych. 1353-10-2 

Podszewki pod palta 
__ ,,.,,,,. , w różnych gatunkach i w ładnych dese-

niach sprzedaję detalicznie, w moim 

113. Piotrkowska 113. I składzie hurtow~k~~e;c;:;~ci:;ch. 
ulica Zielona Ni 9. 

DIORAMA
- 1123-15: 

T lt 
~ jednym pulsklm damskim J ~ m•gHfn" 

IMPERIAL „ •••• k ••• ;.~~:~~~~~:~!~~:. 
atowne i tanio, iak z własuego ma
teryałn jak l po1<lerzonego. Kopia mo
deli francuskich. Tamże można dos~ae W tym tygodniu wystawiono widoki 

i Bośnii l ~o~r~Z ~o Ło~zi. 
wie 

Cena wejścia 20 kop., ucznio-
1 O kop. Abonament na 10 se

ryj rb. 1 kop. 50. 
13-12-6-3 

Zgubiono kalążkę rachnnkowll z 3 wek · 
łllaml: jeden na 100, drugi na 60, trze
ci na 40 rb., wystawione przez Bronldła
wa i Domlalcelę Wypychowskich, a ży

rowan11 przez Władysława Sie(1h. Łaaka

wy znalazca zechce złożyć w adm. „Roz
wojn". Ostrzega się przed nabyciem ta-
kowych. 1348-8-3 

------------------------~ I 
Nowootworzony I 

Magazyn Ubiorów Męzkich I 

R. Eichbauma i G. Szulca 1 

Piotrkowska 115. 
poleca na sezon zimowy wielki wybor 
najnowszych materyałi>w na jesienne i zi
mowe paleioty I garnitury. Najnowsze 
fasony, najwykwintniejsze wykończenie. 

Gotowe ubrania męzkle, ncznlowskle ł 

dziecinne w wielkim wyborze. Ceny nad-' 
zwyczaj nlzkie. 1328-8~3· 

fasony z bibułki. 1292-6-5 

W Szkole rysunków malarstwa 

&rt. m&I. W. Wolca1kl1g~ 
przy ul. Zawadzkiej 14 m. 5 

Zapisy ncznlów I uczenie 01[ godz. 2 - 4 
codziennie. Lekcye rysunków l malar
shva, jak rownleż sztuki stosowant>j I de-
koracyjnej. 1009-0-29 

Nauka tańców! 
Wync:r.am w knrsie wszelkich dawnych • 
nowych tańców, przyjmoję kOłka prywa_ 
1ne, udzielam Jekllyj w domo i poza do 

mem oraz na pensyach. Co soboty 
_ Lekcye zbiorowe 

ullca Cegielnlana .l't 56, parter. 
Adolf Lipiński 

Dyplom. nanczyclel tańców 
1245-4-4 

Zakłaą 

Zegarmistrzowski 

St. D R E CK IE G O 
Plotrkowaka rt 113 

przyjmuje wszelkie ro
boty zegarmhtrzowskłe 
ł jnbłlerakle, jako też 

konserwowania zegarów w fabrykach i do
mach prywatnych. Roboty sumienne i ce
ny nmlarkowane. 1021-30· 40 

• 
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Koncert na sali. 

*****~***k*****~********~** ~ N aj większa pralnia che1niczna i farbiarnia ~ it w kraju, ~ 

~ CB. GEBER i * w Grochowie pod Warszawą ~ * Filia w Łodzi, ulica Zieona 5. *' 
~ Czyści sposobem chemicznym, systemu Ch. Geber, oraz ~ ~ f~rbuje ~vszelką garderobę damską i męską bez prucia, jedwabne i wel- ~ "- mane suk111e we wszystkich kolorach z rozmaitemi ozdobami, mundury wy- .T>ac_: roby futrzane, i watowe, koronki, aksamit, dywany, gobeliny, meble, fi;anki, ~ ~ rękawiczki, pióra strusie itp. Firanki na żądanie czyni się nieza• ~ * palnemi tj. palić się płomieniem nie będą. 1265-6-a * 
~ Filia w Łodzi, ul. Zielona 5. *' ~ . *' ~***********~***~***~*****~ 
~~~~~~~~~~~~g@t_ 

i BAz~i
1

'i:iiii~o WY ! 
M ulica Dzielna 34, róg Widzewskiej. ~ \4 Kupuje i sprzedaje: ~ 
~ Meble nowe i używane, wymienia wszelkie meble. ~ 
Jl Na skladzie zawsze W M wielki wybór całych urządze: salonów, sypialni, .[k; 
~ jadalni i t. p. WJ'asne warsztaty: stolarski i tapicerski. ~ 

~ 
PrzyJ.muje si_ę zamówienia podlug najnowszych rysunków, W reperacye i odnawia. 1197-r-7 ~ 

!i!fi Ceny możliwie nizkie. ~ 

1®gw:e~~~~~~~~~~I~ 
~ .................. ~~i88& ...... ~~~-~~~ 

Administracya 

Mleczarni Ziemiańskiej 
Dzielna M 30. 

Filie: Piotrkowska 84 i Śt"ednia Ni 30, 
poleca Sz. Publiczności znane ze swej dobroci maslo śmietankowe, swiezo solone i kuchenne, krem, śmietankę słodką, śmietanę kwaśną, mleko dwa razy dziennie świeże, sery w wyborowych gatunkach, oraz mleko we flakonach, które rozsyla się codziennie dwa razy do domów bez względu na 
ilość. 9!-l8-50-19 
~~~~~ ...... ~i&li8l~_....~ ...... ~~ 

Korzystna okazya zaopatrzenia si~ darmo w tuzin gabinetowych fotografii 
Każdy zamawiający w zakładzie foto• 

graficznym 

„REMBRANDT". 
ulica Piotrkowska Nr. 97. 

Portret artystycznie wyko1'iczony, wielkości 3/ 4 arszyna za rb. 11., od 1 pażdziernika do 1 grudnia r. b. otrzymuje, jako vremium darmo tuzin fotografji gabinetowych, również pięknie wykończonych. 1263-5-4 

BJUłłO UNtllłłt w Warszawie Aleja Jerozolimska N~ 84 
(róg Marszałkowskiej), 

siale posiada na składzie Meble nowe i używane. Wielki wybOr Ma· honi. Ceny nizkle. 1154-6-6 

Kaucyonowana 
• Sala Licytac ina 

DZIELNA M 25 . 
przyjmuje w komis do sprzedania: 

RozmaHe meble, lnsira, obrazy, fortepiany, pianina, skrzypce, portyery . firanki , larapy, zegary, zegarki, biżnteryę, srebra stołowe, nrzj\dzenla kuchenne, garderobę damski\ i męski\, i t. p. na bardzo korzystnych warunkach. 
Posiada na składzie: 

Rozmaite meble używane I nowe dobrej roboty garnitury buduarowe, salonowe kredensy etylowe od rb. 60, szafy satynowe I orzechowe, trema peasyonarki, biblioteki biurka, etażerki, otomany, szeslongł, umywa.lki I NZafeczki no~:.e z płyh\ m:umurową itp. Naczynia kuchenne, emaliowa„e I niklowe, wanny, łożeczka, kolebki żelazne, wyroby perfnc::eryjne Brocarda i Ralle. Bambusowe meble eleganckie nrzj\dzenie res\auracyjne i kolonialne. K10ak eleganekl, szyba wystawowa, wielka szafa do garderoby, samowary, ample, lampy, lizy do gazu, obrazy. Żakieiy i suknie damskie, garnitury męskie, portyery, szyldy, skrzypce. maszyna do pończoch i>tc. 817-52-59 

••••••••••••••••••••••••••• • Szkoła Rzemiosł dla kobiet d I ZOFII KNOROZOWSKIEJ ~ I ul. Piotrkowska Ni 14 m. &. ~ 
• Tamże S:\ nd1lelane następujące przedmioty: Kroj i szycie sukien, gorsetow d I bielizny, stroj11, hafty, krawaty, lntroligatordtwo, kwlllty sztncrme, hellomi-

•
tll nlatnry, wypalanie na drzewie i skórze, malowanie na por~elanie, aUasle, szkle Jl/d ltd. Kurs malowania metallczneml farbami; na aksamicie, aUa•ie i sukniach. Za całl\ naukę 10 lekcyj opłata ó rb. Szkoła wyllaje dyplomy. 1 ••••••• „ •••••••••••••••• 1 

Dla kaszlących i osłabionych Ekstrakt i Karmelki I 
w skladac~!!!~~!. 1153-10-61 

Kto tanio i dobrze chce kupić! 
Wózki: dziecinne, sportowe, ko

szykowe, dla lalek. Dziecinne kolyski, 
lóieczka. Duże lóżka angielskie. Sto
liki do kwiatów. Ogrodowe krzesla, 

stoly. Umywalki, Ławki szkolne, Opar
kanienia cmentarne, Kassy ogniotrwale 

uczynić to może 

W fabryce mebli żelaznych i wózków 
dziecinnych 

Józefa W ei ker ta 
ul. św. Andrzeja 26, 

Sklep ul. Piotrkowska 95. 
405-d-40 

I. Grz~[~rz~w~ti i A. Knl~~za 
Skład 

FORTEPIANÓW I PIANIN 
w Łodzi, ul. Dzielna Nil 26, telefonu Ni 510. 

Poleca fortepiany I pianina krajowe: Beckera, Kerntopfa, Małeckiego, Nowickiego, Fle · dlera, A.. Flblgera, Apollo oraz zagranłczn~: Bliiihnera, Sellera, A. Bretschneldra I Innych w wielkim wyborze, z gwarancyj\. Sprzedaż na raty, wynajem, zamiana, strojenie I reperacya takowych. Telefonu Ni 510. 1237-104-9 

Gimnastyka Szwedzka Pedagogiczna 
w zakładzie 

Antoniny Chrząszczewskiej 
dawniej 

Wandy Piętkowskiej 
Południowa M U. 1249-8-3 

Do wynajęcia 
w każdym czasie na ulicy Mikołajewskiej Ni 4 rog Dzielnej. 1. Duży sklap z wejściem frontówym i drugiem od 

bramy. 
2. Duże widne i suche suteryny, zdatne na skiady wi-

na, piwa lub tp. artykułów. Stróż wskaże. 1360-12-1 

,l(OSBOJieHO IJ;eeaypoX>, r. Jlo,u;s:&, 5 0KTH6pJI 1902 r. ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~_;_.,:__~~~_,:_-W tłoc:ml "Rozwoju", Piotrkowska 1i 111. 
Redaktor I Wvdawca w. CzaJ•••ki. 
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